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Stefan Czarniecki. 

\V D!edzielę odbyTa się niezwylda uroczystoś~ 
w Czarncy;. obecny właściciel tych dÓ8r dla upa­

. miętnienia wielkiego polHI~iego wodza 'Stefana 
Czarnieckiego, wzniósł mu w miejs.cowym koście­
le ze sldadek rodaków pięl{ny pomuik. 

Stefan Czarniecki, wódz polski 
UL 1599. t 1665. 

Zarząd f"bryki. 

jaciól zbroczone, w wapnie obmywszy, na podzię­
kowanie Dogu kośeiól ten sta.wi. 

Czarlliecki pochodził z ubogiej rodziny szla­
~heddej, byJ' on synem Krzysztofa, starosty. na 
Zywcu. Urudził się w 1599 roku. podobno w Zór­

! nawiu, a podrósłszy, wstąpił do służby wojskowej, 
I w której dopierJ w 1632 roku dosłużył się po­
'rl1cznikowstwa w chorągwi Marcina Kazanow-

sInego. 
Pierwsze jego pole w bitwie byto w 1633 r., 

walczył wówczas pod \Vladysławcm IV prze~iw­
ko :Moskwie, a l{ról tak się uniósł męstwem 
Czarlliecldego, iż w obozie pod Szemptowem dal 
mu przywilej na 500 łanów ziemi \V pow. staro­
dl1bowsldm. 

Odtąd, n]flŻna powiedzieć, Czarniecki nie 
schoLlził z konia., walcząc nieustanie w różllych 
stronach da w nej Rzeczypuspolitej polskiej z wiel­
Idem powodzeniem za wyjątkiem pod Żó!terni Wo­
dami, gdz:e dostał się do niewoli, w której więcej, 
niż caly fok wśród tatarów przebył. 'Vyszedlszy 
jednak z tel niewoli na zasadzie zbaraskiej ugo­
dy. pomścił swoją zniewagę w niedfugim czasie 
w sławnej bItwie pod Beresteczkiem 'Viecznie 
Ba kouiu i w bOJU z odważuem sIVojem rycer­
t:l t wem 1644 roku, dosłuży l się ~to pnia p ulko w u i": 
t.a i od tej chwili zaczyna się na]świetuiejsz.a je­
go epoka. Uśmierza on niejednokrotnie buntują­
cą się Ukrainę, a chociaż podczas szturmu mia­
steczka lVIonasterzyszcza raniony w usta. utracił 
część podniebienia, nie wypUŚCił z dłoui miecza. 

. Zagrożona '1l8jazdem szwedzkim droga nasza 
ojczyzna wzywa Czarnieckiego do jej ratunku. 
Dobry syn staje przy l{rólu Janie Kazimierzu, 
detrouizowanym przez szweda i broni krajU od 

. na.lf:\zdzcy. 

Dzieli i noc na kO:Jiach przeprawiał się w bród 
przez morze j rzelu, pierws.zy dając przykład swoim 
rycerzom. W ten sposób pubU kozaczyzrf'ę, szwe­
dów i siedmiogrodzian. przebiegal lotem strzały 
kraj w różnych kierunkach, aż go nareszcie ou 
nieprzyjaciół uwolnif. 

Byl to mąż z tej samej epoki, \V której tak 
dzielnie walczy ł przeci w ko szwed om ks. Augustyn 
Kordecki, przeor paulinów, nie poddając nieprzy­
jacielowi twierdzy Jasnogórskiej. 

Kiedy te burze przycichły na sejmie w 1661 
roku, król postanowił nadae Czarnieckiemu staro­
stwo tykoclńskie, co wywołało szemrania zawist­
nych, na to sam monarcha w ten sposób rzekł 
z tronu: 

- Jeżeli. zasługi mOle w ojczyinie tej, za­
slugi brata i ojca mego są Il was w cenie jakiej, 
nagródźcie je, nagradza.jąc tak dzielnego wodza, 
jeżeli zaś one niedosrateczueml są, przydajcie do 
szali wszystko to, co dla was ród mÓJ macierzyń­
ski uczynIł, ten ród, mówię, JagieHów, który 
wam przez d wa wieki panowal, ten ród tak sŁusz. 
nie wam drogi, tak state~znie przywiązany do 
Polski. 

Czarnca, wieś położona w powiecie wloszczow­
skim w ziemi kielecl<iej, należała niegdyś do Ste­
fana CzarniAckiego, którego zwłoki spoczywają 
w miejsf~owym kóściele, dźwigniętym ręką same­
go wodza.. Nad drzwiami tego kościoła istnieje 
dawna tahlica z 'napisem, że Czarniecki, po oswo­
bodzeniu swojej ojczyzny, dłonie luwią nieprzy-

Taktyl{a. Czarnieckiego, który małemi silami 
musiał walczyć niejeduokrotnie przeciwko woj- I 
sl{olll lulku naraz nieprZYJaciół, była bardzo rÓ3- I 
na. N aJczęsciej jednak prowadził w.Ojn~ POdJaZ-j 
dową· Tam gdzie go się wróg najmnie) spodzie­
wał, napadał cichaczem i rozgramiał często 1dl- Nowo 
l<akrotnie większą armię ... 

odsłonięty pomnik Stefana Czarnieckiego 
w Czarncy. 
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Słowa króla nie przebrzmialybez odgłosu. 
sejm przyznał Czarnieckiemu starostwo tylwciIi­
skie, polożone nad N arwią w niezbyt dobrych 
ziemiach; obejmowalo ono 5 wójtowstw, z nastę­
pującemi wsiami: Sanniki, Sawina, Leśniki, Bro­
niszewo, Radule, Pajewo, Jeżowo, Łopuchowo, 
Stelmacbowo. Kapicze, Kobylno, Makowo. Zloto­
rya, Siekierki, Mazury, Brok, \V ól ka i Kalinowo. 

Przed Czarnieckim trzymał to starostwo ~Ln­
kasz Górnicki, znakomity pisarz polski z XVI ·gu 
wieku. 

Przed samą śmiercią król obdarował Czarnie­
cldego buławą hetmai1ską· Przyjął ją już śmier­
telnie chory i nie bez żalu, że mu tak późno ją 

. wręczono. 
Jan Klemens Branicki upamiętnił ten pobyt 

Czarnieckiego w Tykocinie pomnikiem z kamie· 
nia ciosowego, wzniesionym w 1755 r. 

~a barokowym slupie urrlleścil artysta po­
sta~ Czarnieckiego w kontuszu; w prawej dłoni 
trzyllla on buławę, lewą zaś polożył na wieczu. 
Pomnik ogrodzony jest lichą kratką żelazIlą, jest 
nieco przez czas uszkodzoną. Wartoby wyrestau­
rować' tę pamiątkę· 

Nowy pomnik w Czarncy wykonał artysta­
rzeźbiarz Makowski. Przedstawia on płytę ka­
mienuą, na której wykuto popiersie wodza. U do­
lu oznaki wOJenne, oraz herb rodu Czarnieckich 
«Łodzie»: 

HóJ herbu Łodzie stal się założycielem i na­
szego miasta, które ma ten sam herb w dawnych 
swoich aktach. -c-

Ko n stytu:cy a 3-g o M aj a. 
1. 

Przeminą.ł wiek złoty Zygmuntów. Idea ja­
gielońska, polegająca na utworzeniu wielkiego slo­
wialiskiego państwa zapoznaną zostala, przebrzmia-
1y echa słynnych wiekopomnych zwycięstw Jana 
III-go i Polska niegdyś potężna, gwałtownie chy­
lic się poczęła do upadku, aż wreszcie stała się 
łupem mocarstw ościennych. 

ROZWOJ. - Czwartek. dOla g maja IfJ07 r. 

Od tej daty parniętnpj, pomimo narzuconych \ 
mu przez porozbiorowych .iego władców najroz· 
maitszych praw i konstytucyj niezgodnyeh z je­
go duchem i tradycyami, naród polski ani na 
chwilę nie ustaje w rozwoju w duchu Konstytu­
cyi Trzeciego .Maja, demokratyzuje się ,"yciąż co ~ 
raz to wyraźniej; pierwiastek demokratyczny kła­
dzie za podstawę wszystkich tych praw, I(tóre 
sam stanowi lub stanowić projektuje, nie wylą- I 
eza jąc projektu autonomii, złożonego przez Kolo 
pol~kie drugiej Dumie pailstwowej, lctóremu szcze­
rej i wyrażnie zaznaczonej tendencyi demokra­
tycznej, wolności, równości i poszanowania praw 
mn lejszości, wróg Ilawet zarzucić nie może. 

W tem właśnie leży olbrzymie znachtmie 
dziejowe Kom;tytllcyi Trzeciego Maja. Dlatego 
ten dzielI naród polski uważa za najnrocz ystsze 
swięto narodowe, symbol przyszłego swego odl'o­
dZell13; obchodzi zawsze jakllajuroczyściej w wiel­
kiem skupieniu ducha, a dZiŚ, l<iedy przebiły się 
przez szare opony uci,-,kl1 i fl!eWllli, pierwsz e 
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ustaw zasadniczych, obowiązujących w państwach 
całej Europy. 

N adano ją narodowi nie pod przymusem lub 
z obawy krwawej rewolucyi, jeno wskutek zrozu­
m ienia ducha epoki i w silnem przekonaniu o jej 
potrzebie dla podl.wignięcia z upadku zagrożonej 
Ojczyzny, a celem jej bylo wytworzenie silnego 
rządu opartego na slllsznosci i prawie, oraz ukró­
cenie anarchii i prywaty. 

Polacy w Dumie. 

'vV ostatnich dniach kwietnia Kolo polskie 
w Durnie paIlstwowej odegrało rolę decydnjącil o 
jej losach, a może i o losach całego pall'5twa. 

Przy obradach llad kontyngensem rekrutów 
okazało się, że grupa pracy nie je:3"t tak rozbitą, 

Naród polski, aczkolwiek zdemoralizowany 
pod panowaniem Augustów Saskich, pozbawiony 
silnego rządu, z prawodawstwem zależnem od sej­
mów, które lada szlachcic na mocy osławionego 
<Liberum veto) mógł zrywać, a tern samem wszel­
lo~ poprawę istniejącego ustroju państwa udarem­
niać, nie upadł. Tradycye piastowskie i jagieloń-

POSŁOWIE POLSCY W DUMIE PETERSBURSkIEj. 

skie, choe przyUumione, żyly w jego środowisku, choć slabe jeszcze promienie jutrzenki względnej 
gorący patryotyzm i żywotność sil dokonaly re- swobody \'V pracy nad odrodzeniem, skołatanej 

. szty; to też w chwili swego upadku zdobył się tylu tak strasznemi burzami Ojczyzny, rocznicę 
na czyn wieIwpomlly, na akt, który był nie la- l Trzeciego Maja łączy Z darem narodowym na 
będzirn jego śpiewem, jeno testamentem politycz- lVlacierz Szkolną, bo jeno oświata zapewni mu 
nym, przekazanym potomnym, źródłem ożywczem tę równośc obywatelską, która b y la w yl{ladni· 
dla ptz·yszłych. pokoleń pomnikiem wiekopomnym Idem Konstytucyi Trzeciego :\'Iaj a, oraz da miej-
jego myśli zbiorowej, a zarazem wymowną wska- sce pośród szeregu ludów ucywilizowanych i po-
zówką jego aspiraCYj i dążeli, oraz świadectwem, ' żądany dobrobyt. 
w czem leży istota Jego bytu, co mu przekazała Konstytucya Trzeclf'go Maja roku 1791 wy-
moc jego tradycyi, co jak nici przewodnia snuje rnagała, by sejm co rokll pewnej liczbie obywa-
się przez cały ciąg jego dziejów. teli polskich nadawal przywileje szlachectwa. 

Aktem tym była Konstytucya, uchwalona przez Czasy się zmieniły i niezawodnie, gdyby Konsty-
Sejm Czteroletni, zwany Wielkim, ogłoszona i za- tucya Trzeciego .Maja żyta, artykuł ten uległby 
przysiężona przez króla Stanisława Augusta i Sta- zmianie. 
ny w dniu 3 maja roku 1791. Dziś przywileje nadaje nauka i wiedza [a-

Był to punkt zwrotny w dziejach Polski, akt chowa. 
wiekopomny przedew8zystkiem dlatego, że zalo-
żono w nim podstawy równości i wolności wszy- Dar narodowy na Macierz Szkolną w 106 
stkich stanów, a powtóre dl~tego, że twórcy tego rocznicę ogłoszenia Konstytucyi Trzf'ciego .Maja, 
dziela nie uważali je za doskonałe i bystrem o- , toć to nic innego jeno Jej rozwinięcie i poprawa, 
kiem patrząc w przyszłość, zastrzegli wyraźnie, I zmiana przewidziana przez twórców konstytucyi. 
aby co każde lat 25 akt konstytucyjny ulegał Tym sposobem nic tradyc yi lączy nas silnie z tą 
przejrzeniu i aby w prawach zasadniczych zapro- wspanialą chwilą dziejową, jaką Polska przeżyla. 
wadzono zmiany, wymagane przez ducha czasu, w dzieli 3 maja 1791 roku; wykonanie pierws zych 

jak przypuszczano pierwotnie i w calości gloso­
wala przeciw przedłożeniu rządowemu, oprócz 
pewnej tyllw częśei, która. nie zjawita się wcale 

. na posiedzenie. Gdyby i Kolo polskie, które sta­
! wilo się w komplecie, glosowało /., grupą pra~y, pro­
l jekt rządowy byłby odrzucony i Duma pallstwowa 
I niewątpli wie zostałaby rozwiązaną. 

Z początku w Kole polsldem przeważała ten­
dencya, by powstrzymać Się od glosowania) Osta~ 
tecznie jednak przeważylo prZekOllal1!e, że byHry 
to nietal,t polityczny, l(tórego nie upsrawiedliwia 

I 
stanowisko negatywne ani bierne, jakie Kolo za­
jęło w stosunku do rządu, że prosta kOIlsekwen-

I 
eya po wzniesieniu projektu i1utonomicznego na­
kazuje glosowanie za projektern r~ąJowym. 

I Ostateczna decyzya co do tej sprawy zapa­
I dla w Kole polsluem w niedzielę wieczorem, je-

dnak zachowano ją w zupelnej dyskrecyi aż do 
ostatniej chwili. To też kiedy poseł Konic wszedl 
na trybunę, by w sprawie kontyngensu rekrutów 
przemówIć w im ienlU polaków, słuchano go z na­
prężoną u wagą, zw łasząza Iw,deci, usiłujący wciąż 
za wszelką cenę ocalici Dumę· 

..Mówca skrytykował na wstępie używanie 

przez warunki nowe, jakie bieg życia wytworzy. zlecell testamentu politycznego. 
Gdyby Konstytucya Trzeciego Maja mogla by.. WedJ?g wszell{iego ~rawdo~odl)biell~twa gló- i 

la utrwalici się i rozwinąć, niewątpliwie Polska l wnym tworcą .K?nstytucy! T:zecJego Ma~a b!l I~s. 
byłaby dziś sIlnem, najpierwszem i najpotężniej- I Hu~o KoHątaJ l on glowIlle okolo splsaIlla Jej 

armii dO,tlulIlienia ruchu wolnOŚCiowego, za co 
lewica nag{odzila go rzęsistemi oklaskami, na­
stępnie rzeld: "My, polacy, . walczymy z rządem, 
nie Jesteśmy jednak wrogamI pallstwa ni narodu 

szem w Europie państwem. I zabiegał. 
Zrozumiały to mocarstwa ościenne, zwłaszcza Oprócz KoHątaja do grona twórców Konsty. 

Prusy, którym 'nie na rękę bylo wzmożenie się I tucyi Trzeciego Maja należeli: Stanisław Mala-
Polsld p,a siłach i wspaniały jej rozkwit. \ chowski, marszałek sejmowy, Ignacy Potocki, Jó-

Intrygami i wojną obalily wielkie dzielo ze~ We~se~hof, Julian Niemcewi?z, Jan Snia,decki, 
Trzeciego l\faja 1791 roku, pozbawily naród pol- MIChał 1 Tadeus.z Cz~ccy Sta~lls!a.w Solty~{, !a-
ski dobrodziejstw niespożytej pracy prawodaw- . deusz MatuszewlCz, Jozef WybICkI l Tremblcln. 
czej Wielkiego Sejmu, a wreszcie niezależnego Poparło ją najliczniejsze w Sejmie czterole-
bjtu; politycznego:.i niepodległości., ale nie zmo· tnim stronnictwo grupujące ~ię okolo Adama Czar-
gly jego duszy, nie powstrzymały jego duchowe· torysl\iego i Ignacego Potockie,go. 
go rozwoju w myśl zasad Konstytucyi Trzeciego W swoim czasie Konstytucya Trzeciego l\la-
l\faja. ja by la najbardziej wolnomysIm!; ze wszystkich 

rosyjskiego. W,alczymy z. rządem, ale nie z pall­
stwowością rosyjską i dlatego głosować będziemy 
za projektem rządowym o kontyngensie rekru­
tów. Polacy dobr~e rozumieją, że wojsko jest 
koniecznem dla panstwa." 

Mowę Konica kilkakrotnie przerywano okla­
skami z law kadetów, po jej zaś zakończeniu 
posel MaJdakow podniósł z najwyższem uznaniem 
stallowis~o polaków w Dumie, a Rodiczew do­
magał się glosu, by urządzić im owacyę. Do 
owacy i przecież nie doszło, . gdyż listę mó,vców 
ograniczono. 
" Ustęp mowy Konica, w którym poseł nasz 
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17i'yrazil się: "że polacy pragną, aby wpływy ze-\ 
wnętrzne nie decydowały. w ustroJu. wewnę~rzny~n 
l{osyi", wywołał żywe za111teresowallle w ]ozy mI­
nisteryalnej. Izwolski.J aż pow8tal z fotelu. 

Korespondent jednego z najpoważniejszy~h 
JzienIl1ków wyraził się, że polacy reprezentują 
VI' oLecnej Dum]{~ rzeczywisty rozum stanu, C? 
vrywrze dOUIGsly i n ':l. d er dla nich korzystny 
wpływ zagranicą.. _ _ 

Wprawdzie \v parlnmentach europeJskIch.stron­
llictwa opozycyjne lIie uznają podobnej lwnieez­
Ilości pallstwowej, a miejsce posłów pol,skicl~ jest 
tylko na la\\'ach opozycyi, Nie uZfJaFl: tej ko­
.nieezl1ości czesI l grupy o pozycy i Ile w p~arlamen­
eie austrvaekilll; 1Iie daje triU posłuchu 1\.010 pol­
"3kie w l>arlamencie lIi(~lI1iecldm,. chocia,ż i ono 
zaznacza nieraz, że nie jest wrogIem p311stwa. 

Paust WU 1I;e goj ZI sie odmawiac pieniędzy 
ani rekruta, ale wólno to uczylli~ określonemu 
l'Zadowi I jego polItyce. 

• Tak rozulIJleJą tę sprawę w calej l~uropie. 
Kolo Polskie w Dumie panstwowej rozumo­

~va0 w ten sposób nie mogło, Popełniłoby bo­
'wiem llie do darowania błąd tal(tyczny, przyczy­
:niając się swiadomie do roz\~jązan,ia 1!umy ze 
lV8zystkiemi jego następstwamJ, l<tore l na. na­
szym lo'aju odbić się ~ogło złowrogo. 

Byłohy' przytem .lll,ekonsekwentne. W memo­
ryale bowiem, (Jb.l.asI~la,ląeyn~ do proJe~t? auton?­
mii Królestwa POJsklf'go, h.olo wyrazllle oddaje 
państwu, co jest, pa~'tstwa? uzasadniając •. iz auto­
,llolllia bvnajmulej me dązy do rozerwallla Jedno­
ści pallstwowej, pragnie tylko zapewnić polakom 
prawidłowy rozwoj ich bytu w duch~ narodowym 
J zgodnie z kulturą oraz potrzebamI narodu pol­
sldego. Glosowaniem za proJektem rządo\vym o 
kontyngensie rekrutów, Koło. polslde uratowało 
Dumę paJlstwową i cale państwo od wstrząśniell., 
pozyskało sympatye, ;szcze~z~ ko.nstytucyj uych 
ll'arstw llarodu rosYJsloego l uzn3111e a tern sa­
mem wzmocuiło swoJą powagę w Dumie, wyl\azu­
jąc przy tern istotnie rOZllm stanu. Co zaś do sta· 
.nowisl\a swego wobec armii, zaznaczyli go wy­
raznie, nie zgadzając się pomimo nalegali ze stro­
.ny kadetów na glosowanie za wydaleniem z Dumy 
.Żu·rabowa. 
la. «Nie naszą jest rzeczą bronić honoru armii 
rosyjskiej - odparli. - Niczem z nią moralnie nie 
jesteśmy związani. Brońcie tego honoru Jeżeli 
.uważacie, że go naruszono, glosami rosyjskiemi). 

Zbombardo.ana kuźnia. 

ROZWOJ. - Czwartek, dnia 9 maja 1907 r. 

PRZEMÓWIENIE 
d-ra Józefa Koniea na zebraniu partyi 

P. P. P. w dniu 26 z. m. 
(Artykuł nadesłany). 

Celem dzisiejszego zebrania jest zapoznanie 
was, panie i panowie, z programem stronnictwa 
Polskiej Partyi Postępowej, który przedstawi gość 
nasz z Warszawy. 

\Vobec wielu przeżytków w każdej dziedzinie 
społecznej n nas znajduje się i szkolnictwo i to 
na wszystkich szczeblach oświaty, począwszy od 
sz}{ół elementarnych a skoliczywszy na wszechui­
cach. Jednym z wielkich braków naszego szkol­
nictwa średniego i wyższego to zupełne nieoLznaj­
miallie młodzieży z naukami społecznemi i zasa­
dami prawa. Ztąd też owa wiosna polityczna, któ­
ra zrodzić się nie chce, czyżby dla tego, że .le­
szcze za mało krwi wsiąkła w tę skamieniałą war­
stwę przesądów i wstecznictwa, aby się na niej 
mogła zazieJenic ruń wolności obywatelskich, za­
stała nas wszystldch, powiedzmy to sobie szcze­
rze, I olI t y cznle nie przygotd wanych, nieuś wiado­
mionych 

Nie mó wię o analfabetach, ale pomiędzy in­
teligencyą są tysiące. które się S9.me dotąd kry­
tycznie llle zbadały (\V prawdZIe to jedna z naj­
trudnipjs7.ych spraw owa krytyl<a wlasnego ja) i 
nawet będąc w tern lnb owem stronnictwie, luh 
sympatyzując z tern, ezy innem, nie są na właści­
wej drodze. 

'N telll wielka bieda. Temu zaradzić należy 
szybko w imię tego wszystkiego co nas łączy, bez 
względu na nasze przekonanie osobiste, 

Drugie "zlo" tkwi w ogromnej ilości u nas 
osób bez partyj nych. Zaprzeczyć się nie da, że to 
rola bardzo wygodna, że to przyjemnie krytyko­
wać i stro,nnictwa i ich ludzi, ale najeży pamię­
tać o dtogu, jaki każdy z nas zaciąga z chwilą 
przyjśda na świat za ten nieskończenie ~ielki 
szereg dobrodziejstw wypływających z pracy i po­
święcel't. poprzedzających nas pokoleń. Bezpartyjni 
winni pallliętać, że jeden z glównych celów poli­
tyld, tu tworzenie praw, a kto się od tego obo­
wiązkn usuwa przestaje być "obywatelem". Sze­
regi bezpartyjnych zmaleją, gdy ludzie znajdą 
zrzeszenia polityczne, odpowiadaj~ce ich przeko­
naniom. 

Nie mo~e być dwóch zdań, że tylko stronnic­
two radykalne, a więc postępowe, szczerze demo-

Warsztat w kuźni. 

nie Lędzię hetmaniła mie8zczaIlskiem n stronni· 
ctwu i odwrotnie. Oto przyczyna, dla której 
p-owstalo nasze stronnictwo, które, wyrzuci­
wszy programu raz na zawsze wyrazy: «kom­
promizm i oportunizm». w mró wczej, wewnętrznej 
krajowej pracy, dążącej do zdemokratyzowania 
społeczeństwa, a to w niezachwianej wierze, że 
to jedyna droga do odbudowania nowej Polski. 
Oto dla czego przykładem naszych braci z przed 
60 laty odesłaliśmy dumę w Petersburgu tak, jak 
oni odeslali radę państwa \V Wiednin, skoncen-

i trowaJiśmy się przy wyborach i związaliśmy się 
w solidarne Koło polskie. 

Jesteśmy bowiem stronnictwem czynn. To by­
ła, bo jest i dzisiaj, gdy Duma trwa jeszcze, ro­
bota na zewnątrz, a chociaż liczbowo nie jesteśmy 
w żadnym stosunku w Kole nad Newą, to uważa­
liśmy za konieczny obowiązek obywatelski, aby 
ludZIe naszego stronnictwa tam byli, a że ich ro­
bota na marne nie idzie, to każdy nieuprzedzony 
przyz nać musi. 

ROZWijając ted y sztandar młodego rady kaliz­
mu polskiego, na którym pod szeroko rożwinięte­
mi slcrzydIami orła białego wypisaliśmy nasze ha­
slo: <Ojczyzna i Postęp>. Wzywamy wszystkich 
co nasze poglądy podzielają, aby się z Ilami zrze­
szyli. 

Prasa rosyjska. 

kratyczne, może dojść do tego idealu, aby wszyst- Ten sam numer "Rieczi", który w artykule 
kie uśpione W lonie ludu zdolności i talenty się wstępuym występuje przeciwko prOjektowi allto-

Czytelnicy nasi .przypominają sobie slynnego 
bandytę Stanis~awa lAsa, ul~ryw'aJąceg? się w Słom­
.niku pod Lublinem, o 5 WIorst od mIasta. 

ujawniły, aby wytrysnął geniusz narodowy, aby · nomiczl1emu Kola Polskiego, podaje w odcinku 
nastąpiło to, co nastąpić musi: aby w każdej dzie- I rozmowę swego spółpracownika, A,\Vergieżskie-

I
dzinie llIyśli i pracy ludzkiej jaśniało zawsze imię go z Romanem Dmowskim. Stwierdziwszy fakt 
po:aka. Ni'e może byc dwóch zdań}' że tylko stron- ogromnej przewagi politycznej stronnictwa demo-
nictwoszczerze demokratyczne może wywalczyć kratyczno-narodowego w Królestwie i zwartość Ko-

Nieustraszolly bandyta stoczyl z wojskiem 
j policyą formalną bitwę, po.dc~as ~\tórej użyto 
.artyleryi, zastosowano oblęzeme" l szturm for-
,maIny. . ' .,. ., 

Szczegółowy OpIS tego ZajSCla podalIsmy 
w swoim czasie. vV numerze bieżącym dajemy wi­
,dok lmźni i paru scen walki. 

Ii poprawę bytu owych milionów, na które skIadają la Polskiego, którego każdy krok ma na widol{u 
się najbardziej upośledzone jednostki-owych rzesz jeden cel-autonomię, autor przytacza następujące 

I bezdomnych i bezrolnych. , wyjaśnienie tego zjawiska ze strony Dmowskiego: 
Chcemy wielką ideę zgłuszoną przez prz;eciw. - Sila nasza leży nietylko 'w dążeniach do 

ne obozy, wielką ideę postępu w Polsce ratow~c7 autonomii. Jesteśmy silni naszym demokratyzmem. 
bo widZImy w niej odrodzenie skołatanego kraJU. Wy, rosyanie, uważacie nas za nacyonalistów i 

Kto wywiesza sztandar radykalny, kto nawo- szlachciców. Jesteście w blędzie... Rosyanie po-
luje do reform społecznych, wywołuje zawsze w ł?- I gardzają tradycyą, uważają Ją za przesąd. A ja 
nie wlasnego społeczeństwa uuzucie strachu. NIe, uważam, że w niej leży podstawa lmltury. Wszak 
może być inaczej, gdy posia.dająCego ogarnia oba- I nawet nasz. nacyonalizm jest dla was niezrozu-
wa s~raty połączona z niewiarą, czy co zyska! mialy. Sądzicie, że nasza narodowość jest czemś 

Jak ważnem iest zrzeszenie polityczne, jaki w rodzaju szowinizmu francuskiego. Jest to zu-
nieobliczalny pożytek może przynieść pelnie błędne. Bronimy całości kultury polskiej, 
dla narodu, najlepiej będzie ilustrował poczytując to za obowiązek każdego cywilizowa-
fakt, że gdyby w pierwszej kadencyi nego narodu. W przeciwnym razie zatraca on 
sejmu galicyjskiego po 1848 roku owych swoJą fizyonomię, rozpływa się jest slmzany na 
4U poslów włościallskich było przez de- śmierć polityczną. 
Illokratę uświadomionych i zorganizo - - Ale pan mó\vil o waszym demokratyzmie? 
wanych, to grupa ta opozycyjna byłaby - Tak jest, naturalnie - potwierdza Dmow-
wywarła błogosławiony wpływ na 10- ski. - Mówili nam przedtem, że autonomia i in-
sy Galicyi w możnowładzkim sejmie. teresy narodowe są sprawą szlachecką, pallską 
Byli w owej. dobie ludzie o umysłach a nie ludową. I postanowi!iśmy dowieść, że jest 
twórczych- brak było ludzi o zdolno- ona rÓwnież potrzebna wloscianinowi jak i mnie. 
ściach wykonawczych i organizacyjnych. Szu!mliśmy pierwiastków m~ralnej jedności i znale-

Pierwsze stroRnictw(} radykalne, ja- źlismy je w idei narodowej. Idea zaś nasza na­
kie w Królestwie po·wstało to: Postępo- rodowa na tern polega, żeby ugruntować przy-
wa Demokracya, która pierwsza umie- szłość Polsld na ludzie. Z tego względu intere. 
ś'cila w swoim. programie <auto-noroię:.. som llldu - klasy wlościańskiej i robotniczej _ 

Na ·stronnictwie· tern eiąży grzech dajemy pierwsze miejsce w naszym programie. 
'·:pierworOdn.y,I(I,k m-ianowieie. So'cyal-De- ZaztJ·aczywszy w tern miejscu 4: z ,vłaści wą 
:rnokPaoya:i ":w,yw3:rł3ltamswó} wpl:yw,: prawdziwemu polItykowi oględnością i bystrością>, 
"który !wido~ztfy·:w ·ppog-ramłe I1Jaktyce. że prz~lIlawia jako działacz partyjny, a; nie jako 

Kuźnia w Sławinku pod Lublinem; 
ostrz.eliwana przez artyleryę w walce z bandytą:· 

Postę'ptlW;aiCDe:rnM@;aela:pr:ęd.zej, czy' prze~odniczący Kola, skreślił obraz początl\ów 
później musi za·kończyć· swój żywot,. ruohu ll·arodowo· demokratycznego i tak mówił 
bo wszak nigd'y Socya'I-B~rookFacJao dalej; 
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Mieszkanie kowala przy kuźni. 

Nitch pan nie sąd2i, żeśmy szli do ludu 
z odenvanemi, teor yami. NIe, postanowiIisrn y, że 
trzeba nauczyc włościanina walki o prawo, a 
w tym celu należy mu zaraz, w warunkach rze· 
czywistości, wskazać pierwszy etap walki. I wska­
zaliśmy mu na to, co najbliżej i najsilniej poru­
sza jego interesy-samorząd gminny. Już według 
ustaw niewiele on wart, ale nawet te nieliczne 
prawa, które. są objęte ustawą, administracya u­
porczywie i bezprawnie okrawywała. Nauczyliśmy 
wlościan przychodzić do· gminy z rządową ustawą 
pod pachą. i punkt za punkterll bronie samych 
siebie. W ten sposób pojęcia prawne ugruntowa­
ly się w najciemniejszych zakątkach l\raju. Żą­
danie języka polskiego w procedurze gminnej, 
które przed dwoma laty zostały podniesione w ca­
lej Polsce, dowiodły juź, do jakie~o stopnia wło­
ściaństwo nasze jest w stanie występować jedno­
myślnie. Oto gdzieśmy założyli podstawy naszej 
autonomii. Teraz rządowi nie pozostaje tylko al­
bo ją dac, albo utrzymać Królestwo wiecznie 
w stanie wojennym. Srodka ni.ema. 

- Oczywiście - potwierdził ze spokojem 
Dmowski. 

- Ależ to argument :filologiczny anie poli­
tyczny, - wywarło mi się pomimowoli. Zresztą 
przepraszam, nie chcę· dyskutować. J al{ze więc 
określacie wasz stosunek do żydów? . 

- Nijak, stanowczo niJak - z jakąś niespo­
dziewaną naiwnością oświadczył Dmowski --Jeżeli 
żyd idzie z nami, jeżeli nie walczy z narodowemi 
dążeniami, uważamy. go za swego. Jeżeli nie, 
walczymy z nim. Naturalnie, nie przy pomocy 
praw wyjątkowych. Stoimy mocno na gruncIe 
równouprawnienia. Ale cóż, przy wyborach nie 
przyjęli naszej platformy, nie puściliśmy ich więc 
do Dumy. Żydzi zawladnęli u nas całym han­
dlem, włościanie zakladają u nas koeperatywy. 
Nie dla tego, azeby wyprzeć żydów, ale poprostu 
z tej przyczyny, że jest to korzystne i potrzebne 
ze względów gospodarczych. A tymczasem żydzi 
podnoszą hałas, uważając tę robotę za (Jrzejaw 
antysemityzmu. I takich przykładów jest mnó­
stwo. 

- A. wasz klerykalizm? Przecież polak no-
sił na sohie silne piętno wpływów lwścielnych. 

- Co znaczy wpływów? Jestesmy przeci­
wnikami zależnOŚCI polityki od Kościoła i uwa­
żamy, że w programach politycznych niema mIej­
sca na kwestye religij ue., ~ie do nas) działaczów 
partyjnyclI, należy pytac Się każdego, jakie są 
Jego IH'ztkonauia religijne. Ale jeżeli stronni­
ctwo opiera się o głęboko wierzący lud, Ule mo­
że ono nie zwracac się z szacunkiem do jego wia­
ry, nIe patrząc na to, ze wśród kierowników mo­
gą się znaleźć ludzie niezupelnie wierzący. W Pol­
sce Kościół dlugo podlegał prześladowaniom, jako 
część składowa życia narodowego. Czyż może 
polityka narodowa nie brolllć go, jako instytucyi 
narodowej? To właśnie jest zawarte w naszym 
programie. Niech duchowieństwo pracuje razem 
. z nanl1, ale jako równi nam, jako obywatele. Nie 
przyznajemy mu roli przodUJącej. Przeprowadza­
my wyraźną granicę między życiem politycznem i 
kościelnem; duchowieństwu pozostawiamy kiero­
wnictwo tylko w tern ostatniem. Stąd znaczna 
część duchowieństwa, zwłaszcza wyzszego, jest 
przeciwna. W ostatnich czasach zaznacza się to 
dośc wyraźnie. 

- Jest jeszcze jedna wielka kwestya, w któ­
rej nie zgad~acie się z postępowemi partyami 1'0-
syjsldeml-to ziemia ... 

Dmowski, przy całej swojej rezerwie, uiecier­
·I)U wie wzruszył ramionam~. 
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- Po co mamy się zgadzać? Musimy ją 
rozwiązac sami, w swym autonomicznym Sejmie. 
Mamy przecie zupełnie inne warunki użytkowania 
ziemi, niż u was. Wspólnoty gminy nie znamy. 
Wielkie posiadłości stopniowo i dość szybko 
przechodzą w ręce wlościan. Bezrolni nawet ja­
dą do Ameryki, po paru latach powracają z pie­
niędzmi i kupują kawałek ziemi. Wlościanin nasz 
domaga się tylko swobody organizacyi oświaty i 
luedytu. Całej reszty spodzipwa się tylko od sie-

I bie, od swej pracy i energii. 
Potrlebuje on ziemi i my żądamy jej dla 

niego, ale wobec ogromnej gęstości zaludDienia 
w naszym l<raju, nie można nawet marzyć o tern, 
ażeby wszystkich zaopatrzyć w ziemię. Z tego 
względu kwestyarolnajest unas bardlo skomplikowa­
na i rozwIązanie jej iśc może tylko w parze 
z szerokiemi reformami spoleczneml wogóle. Po­
czucie własności wogóle, a. ziemi w szczególności, 
jest u nas nader sllne. Czy wie pan, że jedynym 
czynnikiem, który mógłb y wywolać pra. wdzl we 
powstanie w Polsce, to zaprowadzenie rezerw y 
ziemi? 

Dzwonek przewodniczącego Dumy przerwał 
rozmowę. Dmowski rzucH Ila poże~na[\ie: 

- Jedno z pniwidel naszej polltyld. jeuno 
z najglówniejszych głosi: należy nietylko walczyć, 
ale i pracować dla wolności. Jest to jedyny spo­
sób i ugruntowania swobód i nadania im chara­
kteru kulturajuego. A dla nas interesy I<ultnry, 
w danym wypadl\:u l\ultury polskiej, stują ponad 
wszystkiem. 

Ogłoszenie tej rozmowy ma mieć może na 
celu osłabienie w czytelnikach polskich, a zwła­
szcza w Kole polskiem, złego wrażenia, 1<tóre mu­
siał wywolać art y kul wstępny 

Badania aerologiczne. 

Posiadamy obecnie nową naukę, t. zw. "ae­
rologlę", odkąd za pomocą bajonów, bądź z za­
łogą, bądź bez załogi wysyłanych w powietrze i 
zaopatrzonych w specyalne przyrządy regestru· 
jące, zaczęli uczeni badać wyższe warstw y po­
WIetrza. 

Wynale2ienie balonu w r. 1783 dalo bada­
czom sposobność do uwolnienia się od wplywów 
terenu. Prufesol' fizyki Charles był pierwszym, 
który zaraz tego samego roku przed~ięwziąt obli· 
czenia za pomocą balonu. Stwierdził że najgfęb­
szy stan. barometru podczas pierwszego wzlotu 
wynosIł- 500·8 mm. przy temperaturze 88 C. po­
lllieJ zera. 

Na podstawie tych danych obliczył Charles, 
że wzniósł się ua wysokość a,467 metrów. Póź­
niej cały szereg uczonych przedsiębrał podobne 
wzloty balonem dla badali meteorologicznych i 
elektrycznych. Naj ważniejsze wzloty do roku 1887 
przedsiębrał angielsld uczCJny Glaisher, który dla 
celów naukowych wzniósł się balonem w powIe-
trze 28 razy. OSiągUlęte naÓwczas rezultaty by­
ły przflz dłuższy czas podstawą dalszych badall, 
aż dopiero obecny dyrektor obserwatoryum aero­
nautycznego w Lindenbergu w Prusiech, profesor 
AsslIHI.n, wykazał że spostrzeżenia Glaishera, zna­
konlitego zresztą uczoRego, aie mają prawie Ża.­
dneJ wartosci dla naulu. Powodem tego faktu sa 
prolllienle sloneczne. Ka.żdy wie, że termornetL~ 
w stolicu podnosi się wyżej lIiż w cieniu. Ale 
prawdziwą temperaturą powietrza zawsze Jest ta 
temperatura, 1< tórą znajdujemy w delii u. Ponie­
waż zimne powIetrze Jest cięższe niż Ciepło, jest 
rzeczą uit-'możllwą. aż(.\by napn~yklad warstwa po· 
wietrza, IlIa.JCłca 10° ciepła, mogla. się utrzylllac 
jak mur obok warl:)twy, lllająceJ 20° eiepla. Na· 
stąpIlaby natychmiast wymiana tych warstw ai 
do .JednostajneJ temperatury na miejscach, nieda-
1e1\0 od siebie położonych. Ale nllmo to faktem 

, pozostaje okolicznośc, że stan temperatury Illny 
i Jest w cieniu, a inny \V słońcu. 
! Wtedzial o tem Glaisher, ale nie umiał wply­
I wu ciepła, póchodzącego.z proIDleniowania stolica, 
II dostatecznIe usunąć. I dlatego ternp'~ratury po­
I dane przez niego, są po większeJ części za wy-

I 
sokie w t'ych wypadl{a~h, gdy słolice oświetlało 
kosz, lub łódź balonu. Dopiero profesorowi As­
smanowi powiodło Mię· zbudować termometrYJ za 
pomocą których można stwierdzić prawdziwą tem­
peraturę powietrza, nawet pod najsilulejszem 
dzia.łaniem promieni . .słonecznych. Są to tak zwa· 

ne termometry aspiracyjne, które sta.ly się nie­
zbędnem narzędZiem przy każdym wzlode balon li, 
mającego załogę. Pomiary porównawcze, które 
z inicyatywy Assrnana czynili profesorowie Ber­
son i Suring z przyrządam i Glaishera i Assrn ana, 
wykazały, że prawdziwe te III pf\ratury, obliczone 
za pomocą. termometru aspiracyjnego, były śre'­
dnio o 14'0° niższe od temperatur pouanych przez 
Glaishera. 

Wobec tego okazała się koniecznośJ przed­
siębrania uowych wzlotów, celem uzyskania wła­
ści wych pomlaró \V. \V Berlinie urządzono też 
cały szereg takich wzlotów, ale dopiero profesor 
Assrnann zdołał zorganIzować wszechstronną pra­
cę w tym kierunku. Cesarz Wilhelm ofiarował 
na ten cel J 00 tysIęcy marek i fundusz ten umo­
żliwił 5 u wzlotów. Badania Assmanna wy­
wywolały wielkie wrażenie, ogłoszone zaś zostały 
przez Asmanna i Bersona w dziele p. t. "Wissen.­
schaftliche Luftfahrten". Ale okazało się przy 
tej sposobności, że konieczną jest rzeczą przed­
siębrać równocześnie badania na jak naj liczniej­
szych punktach ziemi. Inicyatywę dala Francya~ 
a myśl obrócił w czyn znOWU Assmann, który w 
r. 1893 urządził dwa równoczesne wzloty w Ber­
linie i Sztokholmie. Za tym . przykladem poszly 
inne "kraje: We wrześniu 1896 r., w Paryżu na 
międzynarodowej konferencyi dyrektorów zakła­
dów meteorologicznych utworzono międzynarodo­
wy komitet dla wzlotów naukowych pod przewo­
dnictwem d -ru Hergeseilla, meteorologa alzacko­
lotaryngskiego. 

Komitet ów lurządza w każdy pier'wszy czwar­
tek miesiąca międzynarodowe wzloty w różnych 
miejscach Ameryki, Belgii. Anglii, Francyi, Nie­
miec, Włoch, Austryi, R05yi, Hiszpanii i Skandy­
nawii. Te równoczesne wzloty daly już bardzo po­
myślne wyniki. Dawniej sądzono, że na wysoko­
ściach niezbyt wielkich panuje co rok na tycb sa:­
mych punktach mniej więcej ta sama temperatura. 
ObecIlle wIemy, że tak nie jest, że przeciwnie róż­
nice temperatur są znaczne. Wogóle temperatura 
podczas wznoszenia się w górę balonu obniża SIę 
do lOco 100 metrów, ale na większych wysoko­
ściach ponad 10,000 metrów francuski badacz Teis­
serence de Bort i Assmann stwiertizili istnienie 
znowu cieplejszy ch warstw powietrza. N aj wyżej 
wznieśli się w powietrze Berson i SUring, dnia 
31 lipca 190 l roku, a mianOWICIe na 11,000 me­
trów. W Strasburgu balon regestrujący bez za.lo­
gi wzniósł się dnia 3 sierpnia 1905 r. na 25,800 
metró w. 

Zwloki Stanislawa Lisa. 

Wody, zajmujące znaczniejszą część globu na­
szego, równie służyć muszą za teren dla wzlotów. 
Pierwsze latawce dla badania atmosfery puszczał 
na jeziorze Bodeńskiem profesor Hergessel. Ame­
rykańsld badacz Rotch i francuski Teisserence de 
Bort czyn li to na oceanie Atlantyckim, a Berso. 
i Elias podczas jazdy ~o przylądka Północnego . 
Stosunki prądów wlatrow pasatowych i autypasa­
towych, dalej stosunki w pasaeh beZWietrznych. 
nie są tak proste, jak się dotąd zda wato. \V roku 

. bieżącym po raz pierwszy z iuic yatywy Teisse­
rence de Borta, będą. urządzone sys·tematyczne 
badania powietrla Had morzem i to równocześnie 

, na północy pórwyspu skandynawskiego, koło Is-
landyi, kolo wysp· Azorskich, koto Algieru i wysp 

! Bermudów. Dopiero W ten sposób aerologia fo-Z-

I willle się należycie. .' 

l 
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Z Du.mypaństwowej. 

osta;tnie przedświąteczne posiedzenie Dumy 
państwowej odbyło się we wtQrelc, dnia 30 kwie­
tnia. Rozpoczęto Je przy' drzwiach zamkniętych i 
prowadzono w ten sposób do godziny ,,p min. 20 
popoludniu. ' 

Na po ~iedzeniu tem Duma 193 glosami prze­
ciw 123 przyjęła projekt rządowy w sprawie o­
kreślenia kontyngensu rekrutów. Na dwóch ostat­
nich posiedzeniach ·29 i30 kwietnia losy pro­
jektu rządowego o kontyngensie rekrutów i losy 
Dumy 'państwowej zależaly od Kól polskich, któ­
,rJ:~h głosy rozstrzygnęły ostatecznie o przyjęCiU 
lrontyl\gensu rekrutów. 

'Stanowisko,· jakie dzięki swemu wyrobieniu 
pólitycznemu i taktyce parlamentarnej zajęlo Ko ... 
1,0 Polskie w Dumie państwowej, streszcza sie 
w tem wrażeniu, porl jakiem zawieszono posie: 
dzenia Dumy, na. fel' fe Wiell{anoene st. .it., a da 
się ono określić zdaniem: "L08,y ;D~rny leżą w Pę­
ku polaków.- Stwierdził' to GolowlDw rozmowie 
swojej ze Stclypinem;z3.znaczyła "Ruś" z nacis­
kiem.Stanowisko to" przedewszystkiem jest wyni .. 
kie~ składu pUąIY i. ~stosunkowania się w niej 
poszczególnych stronnIctw, a następnie rezulta­
tem rozważnośoii przezorności, a zarazem śmia­
lej stanowczości~amego ,Kola. Od dalszego po­
&tęp'owania Kola zależy bardzo 'wiele, można jed­
nak ufać jego kierownikom, że niepopelnią błę­
du i z ,zajętego tak szczęśliwie atanowiska ze-' 
pchnąć się nied.adżą, świadomi swej sUy, nie 
lek(~e,vażąc jedhakże przeciwności. 

. ,W roiprawach uad kontyngensem; rekrutów 
znaczenie decydujące, Kola uwydatniZO' się 'jaknaj­
wyraźniej. Od,' rezultatu gŁosowania zależały nie­
tylk'O losy Dumy,ale i lo.s gabinetu Stolypina. 

Agencya tele.graCicznapetersburska otrzyma­
la,ze ,źródeł wiarogodnych. szczęgóły o posiedze .. 
nill taj nem- w dniu 29 z. m. 

Na posiedzeniu tem poseI Zurabow wyraził 
si~ę w, sposób ubliżający o armii rosyjskiej, gdy 
go zas przewoduicżący przywołal do porządku 
powtórzył swoje wyrażenie w formie jeszcze o~ 
strz6Jszej. Obecni w sali ministrowie opuścili swo-
ją lożę· , , . 

, Tegoż samego wieczora Golowin udał się do 
Stolypina, a nazajutrz o godz. 8 ID. 30 rano do 
ministra 'Wojny, którym wyraził swój żal glębo­
kiz powodu 'smutnego zajścia. 

W rozmowie ze Stolypinem, gdy prezes mi­
nistrów zarzucał mu, że nie zastosował do Zura­
bowa. art. 38 re~ulaminu Dumy, jak to uczynił 
z Puryszldewiczem,. Golowin wyjaśnil, iż uczynić 
tego nie mó~ł, gd~z gd'Y~ypołacy wstrzymali się 
od ~łos{)wama, , me !o,~~or~ądzalby większością 
głosowo Stolyptn wy)aSlllellle Golowina uznał za 
uzasadnione. 

ROZWOJ - Czwartek, dnia 9 maJa 100-:1- f. 

do powiększenia się rozmiarów klęski głodowej, I pelacyę, skie-rowanfł W tej spl'&wie' do' zarząd.ją'" 
mówca żąda, ażeby Duma zamiast 5 milionów ru-I cego rolnictwem. 
bU, których asygnowania wymaga rząd, asygno- * 
wala 6 milionów do rozporządzenia komitetu cen- ' '" 
tr~nego w zakresie pomocy lekarsko·żywnościo- 'I . ,Przewodnieząey, ode:zytaje wDlosek, ,żą.?ająey 
weJ, gdyż pomoc żywnościowa rządu jest niedo- I nIezwłocznego rozpoczęCIa obrad nad projektęm 
stateczna. , ł prawa o zniesieniu sądów wojenno - polowych. 

Duma uchwala wniosek w sprawie zawiesze~ W imieniu socyalnych rewoluóyonistów GorbuIlow 
nia obrad ze względu na to, że omawiane spra- żllda, ~eby uch walić wniosek bez ~bra.d: 
wy nie nasuwają wątpliwości. MlC~ał Stacbowiez uważa za llłewl~.cl we roz-

W imieniu ftakcyi socyalno.demokratycznej ł patry~ac tak ważną sprawę przy ~k n~elleznym 
Izmajlow proponuje, ażeby asygnować 6 milio- ł skladZl~D~my. Z~r~ca nadto. ~wagę, ze rozpa..­
nów rubli do rozporządzenia "organizacyi ogólno- I trywame tej kwes'tYJ Jest zupelnle zbytec7,ue, gdrz 

z!~m~kiej, którą należy zobowiązać do przedsta-I praw? o sa, .. ~aCh P, ,OIO,WYCh upada samo prz"ez ',' s, tę 
Wlellla rachunków Dumie w, dmu 3 maja. , 

Fiodorow, jako pr~zes komisyi budżetowej, ' .Kelepowskij uważa rozpatrywanie tej ltwes\fi 
proponuje, żeby wyasygnować 4,700,000 rubli, ! za Dle~ot~zebną demon~tracyę~ 
gdyż tylko taka suma byla na porządku,;, dzien- I Pl aWl.ca ~7C~?dzl z sa.h, pragnąc. tJąls,po­
nym obrad komisyi budżetowej. l sobem UllleIDozlIwlC obrady ~rzez. rozbICle .1eg~-1-

· Szingarew i Doliennikow żądają wyasygno- l ~ego skla.du Dumy. Po Obhcz?~uokazuJesl~, 
wania 6 milionów, Fiodorow w imieniu komisyi I ze w sah obrad J~st 17 ~ p~slow, przy skladzle 
budżetowej popiera wniosek. I legalnym Dnma rowlnna. bczJc 168, po~ów: 

,Przewodniczący proponuje, ',żeby oddać pod I Duma. uchwa.la w~lOsek w sp~awle, nlezw:lo" 
głosowanie najpierw sprawę asygnowania 6 mUio- cz~ego rozp?Częcla obr~d nad pr.oJektem prawa. 
nów, następnie zaś kwestyę, do czyjego rozpo- ! ?rod o~laskow D.u~a ~ednoglosll1e u?hwala prQ­
rządzenia należy asygnować pieniądze: komitetu ł Jekt pl awa o zllleswrun s8,:dów wOJenno· polo-
centralnego, czy organizacyi ogólno-ziemskiej. ł wych. ~.. .. 

Ceretelli o-znajmia, iż socyalni demokraci ,'~ .Na po~ządku dzlen~ym j'6St. sprawa ~tWUl'~" 
przed asygnowaniem pieniedzy chcą wiedziee, ko.. dzeDJ~ et~to~ Dumy pa~st~owe]. Po " ob~lezemu 
mu dadzą te pieniądze. Mówca p-roponuje, ażeby okaZUje s~ę, ze J?uilla me, Jest w kom~leclelega.l. 
glosować najsamprzód, do. czYjego rozporządze- nym, gdyz w salI o.brad Jest 1.5~ post~w.j , , 
nia naJeży asygnować pieniadze i następnie jaka Obrady zamlu~lętQ ~ godZInIe 6~eJ, m. 25. 
sum e 4>, .. Następne posIedzeme wyznaczono na gQd~-

~ Szin/ł:arew utrzymuje, że nie m~zna glosować l}ę. 2 po południu w poniedziałek wt:ygod.niu pO. 
za wnioskiem socy~Inych demokratów, gdyż ogól- sWląteczny~.. C) •• . , " 

no-ziemska organizacya nie iest instytucyą pan- W, po~~edzlalek. <ó/9~go kWlet~la rozdano p~ 
stwową i taka ąchwala musiałaby być odrzucona slo~ pOlskIm \~y(lIukowany projekt ~tonO~l! 
przez Radę państwa. . i Krolestwa, Polslueg? dlatego,by po,sł?Wle moglI 

Puriszkiewicz powiada, że kwestya wyasy- I go poznac dokladmepo~ezas feryl ~wlątecz-?-yc4. 
gnowania.6 milionów rubli jestkwestyą fi1antro. ~złonek ,K?la polskiego p(}sel ZłJk?w~1:u zO~ 
pijną, nie zaś polityczną.. ' ł stal ~ednomyslme wy?rany prezesemkonusYl ftua.n· 

Ceretelli zabiera glos ponownie i wyraża ! soweJ parlamentarne]. 
mniemanie, z,' e najważniejszą wlaśnie jest kwestya I --........ -
do kogo ma,ją być skierowane pieniądze, gdyi od 
rozstrzygnięcia tej sprawy zależy, kto otrzyma i Przonl~d dopooz "a tVrlDl0ń' 'Ubl'Qnły pienią.dze: glodni, czy nowa spółka Lid wal-Hur- ~ U~l'ł U Ual lJ J lWu ' .~9· 
koJ (Glos z prawicy: "brednie!"). 

Aleksinskij powiada, że socya1na demokra­
cya nie może powierzyć rządowi niety'lko 6 milio­
nów, ale nawet 6 rubli. 

Przy glosowaniu, Duma przyjmuje Jednogło· 
śnie pierwszy wniosek o wyasygnowanhl 6 milio­
nów. Wniosek drugi o przelaniu tej sumy w rę 
ce centralnego komitetu lekarsko-żywnościowego 
Duma przyjmuje większością 153 glosów prze­
chv,81. Znaczną większością glosów przechodzi 
również 'wniosek trzeci-o upoważnienie ministra 
flllansów do za~i1ania kapitału żywnościowego 
zuchwalonyah kredytów ogóluo-państowych. 

'* 

Z depesz n&desla.nJ,eb,~',w. ';~" 
s;e przJmtl30W~~ 'l'.~rto·b,~. 
", ywolanego zawłasz$iięin Wy­

,'\ wnietwa "R~zWoJu" do dnia 
;) maja r. b. z, rozporzłtdze~ta 
l', agowego general':'gubernatota, 
,utrkowskłego, podajemy ,poni-

Z')J wstreszczenhl fakty iWy'" 
p!\dki ważniejsze: 

Ol(azalo się przytem. że kontroler państwa 
Szwanebach złożył w CarskiemSiole raport ten- Kolokolnikow żąda, niezwłocznego rozważe­
dencyjny i szkQdliwydła Dumy. Oołowin prllied.. nia interpelacyi naglej z powodu rozporządzenia 
stawił Stolypinowi stenograf mowy Zurabowa glównego zarządcy' wy-dzialu rolnictwa w spra.-

W dniu l-ym maja w Ekateryn()slawiu,z.am~ 
l\nięto fabryld briańskie. Wielkie piece zamuro­
wano, robotników rozpuszczono. Na stacyi Go­
rajnowo pod Elcaterynoslawiem 'gl'upa bandytów 
napa.dła na pociąg osobowy i zabrała inkasentowi 
banku azowsko-dońskiego rb. 3,000. WOjskO rOi­
proszylo bandytów salwami. Poczta ocal ala. 

W Pile wytoczono proces sądowy p. Marci­
nowi Biedermanowi i jego agentowi von Riesowi, 
oskarżonym o podstępne nabycie majątku ziem­
skiego od niemca.. Prokurator, domagal si~ dla 
podsądnych kary 6· miesięoznego więzienia dla 
Biedermana, a 4-miesięcznego dla Riesa. Sąd obu 
uniewinnil. 

która bynajmniej nie jest tak' bardzo straszna' wie kolonizacyjnej, szkodliwej dla interesów lu-
jak mniema S:(:wanebach.. ' , " dności rdzennej Syberyi. 

, O 'godz. 2 po pol., po przyjęciu' wniosku ~Veljanow proponuje, ażeby rozważyć i uchwa-
o kontyngensie rekrutów, zaWIeszono posiedzenie lić projekt prawa, co do zniesienia sądów wo­
na. godzinę. Obrady wznowiono o godz. 3 min. 35 jenno-polowych, pomimo, że ta sprawa nie jest 
odczytaniem świeżo wniesionych, dDDumy projek~ objęta porządkiem dziennym. 
tów'do praw, oraz sprawozdania komisyi parla_Dżaparidze składa wniosek lewicy w spra­
menta:rnejrozpo~nawania prOjektów do praw. ' wie zachowania się przewodniczącego względem 

Odestanodo ko'misyi bez rozpraw kilka in- mów, należących do p-artyi skrajnych. 
terpeJacYi, mlędzy,jnnemi interpelacyę Kola pOI- Przewodniczący omawia odczytanie tego wnio-
skiego z p()w'Odu stanu wojennego w ,Królestwie. sku. 

Odczytano,kilka interpelaCYj naglych, w tej Szereg mówców z lewicy chce przemawiać 
liczbie. iń.t~.rpeła~lew sprawie wypraw karnych w tej sprawie. 
do gUbe~lllJ nadbałtyckich i pogromu, w Siedl- Przewodniczący ,żadnemu z nich nie udziela 
~ach, kto.re" co' do kwestyi naglości będą r9zwa~ glosu i usuwa wniosek, z porządku obrad. (Wo. 
zan:e na Jed.nem ,z najbliższych posiedzeń. , lania śród lewicy: nie ma prawa! my jesteśmy za-

Na wnIosek' Dolżenikowa i Szingarewa, po- interesowani!). 
party, przez Jefremow~ł,Dolgopolowa i Alanajes Aleksinskij uważa za najbardziej terminową 
wa, Duma jednomyś!ni'e uehwalila rozpocz~cie o.. interpelaCję o represyach naczelnika miasta Pe-
brad nadsp,rawą ~y\ynościD,wą. tersburgawzględem organizacyi robotniczych. 

Referent komlsyI DolZennikow udowadnia, że Archangielski] żąda natychmiastowego rozpa-
J?rganizowa~a' przez t~ąd 'akcy'8. żywnościowa jest trywania interpelacyi o pogromie~ 
nlezadawalaJą?8. j ~o Je~t' pl'z~dewszystkiem! na· . Bi~lanowskij w imieniu robotników przypo­
stęVstwem zbleramawlauomosci o dotkniętych mma, ~e zbliża się dzień l-go maja i żąua roz­
głodem przez niższych' urzędników administracyj- patrze~la kwestyi o związkach zawodowych. 
nych. Rząd sam uznal, że Jego akcya żywno- MIchal Stachowicz zwraca uwag~, że należy 
ściowa je~t niezaoawalaJąca i dlatego powinno Slę przedewszystklem rozstrzygnąc Illterpelacyę w spra~ 
ją powierzyć instytucyom spolecznym. wie przesiedleńców syberyjskich. 

Opleraj~c si~ na ostatnich informacyach co • Po krótkich debatach Duma przyjmuje inter .. 

W Petersburgu zatwierdzono 6 '"Zwią~ków za­
wodowych, oraz «Związek związków' pod' nazw\ 
cZjednoc~ony naród rosyjski'.' 

W Krotoszynie na miejsce hr.Czapsldego 
z Kucher wybrano do pruskiej izby ,panów' pol~­
ka Lipskiego. W parlamencie ,niemieckim kab. ... 
clerz książę Bułow wygłosU nadzwyczaj powścią­
gliwą mowę, dotyczącą polity~i' ~agraniczn'ej. 
W mowie tej BUlow zaznaczył, ze, n~e' mają nic 
przeci w omawianiu kwestyi rozbrojenia nakon­
ferencyi pokojowej w· Haad~e, udziału jednak 
w rozprawach nie wezmą· NIemcy, otoczeni wro­
giemi żywiołami i pi?bezpieczeństwami, muszt} 
bronić swegowszechswlatowego' stanowiska - za· 
końc~yl ks. Balow - i dlatego nie chcą '~arnO­
wać swoich sit wewnętrznych, bronić sl~ jednak 
b~dą do ostatniego tchnienia .' '," 

W Paryżu' zaaresztowano przywódców zwiąż­
ku pracy, C? wywolało roda.m pomiędzy socyaJ,i­
stami Ił. gabllletem Clemenceau. Jaures wypowie­
dział w swej gazecie śmiertelną wojnę gabinetowi. 

W Hawannie w fabrykactl cygar zas'rejko .. 
walo ·12,000 robotników. Fabryki' W na~etł do 
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;trtlst~'::20p,r6~, .. nm w tabrykaełt nieżaleznyek bu ko·bie.t wybuchIgroźuy pożar podczas zebra .. ', Z powoda ponowienia się zaburzetL ,w więzie­
;strejkuje 6,009 robotników. Produkcya cygar u- nla członkiń. Ogień szerzylsię tak gwałtownie, niu wy?DfSkiem,na jegoter}torYl1Ul' ogloszottQ 
:,stala w 'zupełności. iż p10mienie przecięły odwrót. Kobiety wyska- stan wOJenny. 

Depesze. na,des!ane w. dniu 2 maja donoszą, ' kiwaty oknami i,pomimD . rozciągniętego przez ! Zaprzeczono, jakoby w 'Kiszyniowie panował 
I że w ognisk'aeh prZemysłowych kraju Zachodnie- " straż ogniową płótna bezpieczeństwa, padały na ; terÓr. \V. IIlieściespokój, jedynie w pow. chocim ~ 
~go i ~ó.ln .. ocn.o-?~ebod. D.iego dzień 1 maja przeszedł.' al~ bru.~ uHczn!, za.bijając. się lu~. raniąc ci~~ko. l sldm .. , ... W ... lośc.i.a.n. i~ z .. a ... garn.ęli .2 .. 0.0 .. d~!e .. $i~C .. iil. ·.s.r.\llltUJ 
,zu.pelme SPOkQJR'ł6. Oglosz,ołW przez partye skra:j- Ogolem zgmęlo 7 kobIet na mIeJscu, a 40 Jest ! nalezącego do Jednego z obywatelI. 
:lle bezrobooie nie doa~lo d.o fłkutku. Pod'obne lżej lub cJ~żej rannych.' l Naczelnik .miasta Odesy zaprzecza jakoby 
~wja.d~moś?i nadasz!y z Bia~egostoku i in~yeh ł . \V Odp(}wi~i socyaliście D~wido~i, zar~u-: przeci~ u~zestm~om tak zwan~j <BiałeJ gwar~fi~, 

'.m.n .. l.8
J
. w .....• a..,z .. n .. ,"! .. e.h .... ,o ... gn .. 1Sk p.rzem

JS 
.. lowyeh. WM. in.Sku.'j ca.Jącemu rządOWI. walkę z SO.c

y
a.hstaml. le.S. Bill .. I przyW ... O.d .. Z .•.. C .. '.o .. m .. Z.W ... lą.ZkU p.raw. d.Zl.'WYCh. W$y&n"J.a ... kO", lnie stanęła do· pracy ,nieznac.zna e.zęŚć ro~otni- low oświad~zyl,' ,że. rządy ~~~·ąz~owe .nie zaprze· j też :redą.ktorom gazet tegoż związku wytoczono· 

,ków. W. tych fabrykaeh, gdzłe ogłoszono, ze za' staną walln, dopokl socyahsCl me wejdą na dro- I procesy. . 
; dzień z~udy :placa zarobkowa nie będz:ie wypła-' g~ legal~ą rozsądku i lojalności. Baron 'Aehrenthal, aę.stro-w~gierski mi1list6r· 
:coną1. robotyszly zwykłym po·rządkiem. ·w za-I W Paryżu w dniu 1 maja na wybrzeżu Je- spraw zagranicznych mial z' ambasadorem wIo. 
~glębin ,Dąbrows-kiem dzień przeszedł spolwjnie. ". mapes kula rewolwerowa kontuzyowala policyan'" skim w Berlinie dluż,szą. naradę, Po której wyje­
:Zaklady fabryczne i kopalnie niekt6repraeowały, ,ta. U wejścia z giełdy pracy tłum strejkujący chal do Więdnia., .. 
niektóre zawlesily. prace... I otoczyJ: nagle prefekta poUcyi, którego wyrato-. . W Ha.mburgu w dzielnicy. portowej pożar 

ZWiedltladoDoszą pod tąż' datą, ie dzień wala gw~rdya republikańska, rozproszywszy tlum~ zniszczył składy, miesze~ąee' lO~OO waJj.tu~hów 
~1 maja w całej monarchii anstro - węgierskiej Aresztowano okolo 180 osób, Z'a odmówienie ro.. bawel~y_ Przy gaszeniu zalano wodą izD.iszcz~ 
;pr~zedlzup&lnie . SPokoJll-ie, tylko w Tryeśeie zejścia się, noszenie broni i rozda.wnictwo pro- no wielki-e zapasy cukru. Szkody wynosz~·5 mi-
w!nł~łi) stlitcie . p9mlęd,~,. anar(}histami i socyali- klamacyi anarchistycznych. Wieczorem. na plaeu ł' lionów marek. . . .' 
słrami, które . przerodziło S'ię następnie w bójkę. Rzeczypospolitej tłum .usilo-wal uwolni6 areszto- W Kantonie. wskutek nleQstrożnośei oficera 

Depesże z B&rliua. zaznaczają, iż. w dniu 1 wanych.Policya. strzelała z rewolwerów. Ogó-! wysad.~onązostala w powietrze prochownia, zrzą'" 
maja Bez'ba świętująCY6h byla niewielką. Z 300 lem tego dnia aresztowano w Pa.ryżu 760 ooób; ! dziwszy olbrzymie straty. Na przestrzeni· mili 
tysięcy roootników b&rltńskich strejkowalo naj- zatrzymano jednak w areszcw tyllw 10. angielskiej sila wybuchu po.zrywała . w~ystkie 
wyżej 10%, z ni'ch wielu pod przymusem ze ·stfo- MedżHis (parlament perski) jed.u.omyślnie po- dachy żdomÓw. Znaleziono wielezwlok .Iudz-
;nypartyjauarchistyez;nyeh. W, calem cesarstwie, stanowi! zażądaiS dymisyi ministra spraw wewnę.. kicb ol\r'opniepÓs~arpan.ych. . ' 
:,Nhmlieekiem święto robotnicze przeszło spokojnie •. trznyeh. To samo spotka ministra spraw zagra- W' Dreźnie do ustawy wyższej szk9J:y teeh ... 
l,W Berlinie, n~ p-raeowalł wszyscy mUl"arte i cit7,· ni.cznyoh, gdyby w ciągu kilku tygodni nie dat nic.znej dodano paragraf zabraniają-cy studen;om 
; śle" bez·względu . na. oSctr2e0enie przedsiębiorców, żądanych wYJaśnień.' cudzoziemcom należenia, <lQ politycznych związ-' 
że strejkujący ~taną uwolnieni.. f Rad.a p~ństwa przyjęla wszystldemi głosami ków, ko-mitetów i zebrań,pQd grozą wydalenia 
, ,Z' Par.yża.' donoszą, że w arsenalailh i insty- ł projekt do prawa o kontyngensie rekrutów na z Saks()nii... ' 
:tu(}ya-eb., 'oraz' wargztataeh ministeryum. maryna.rki I rok bieżący. . Przyjęto również projekt uchwa.· ,,,Stand,ard" lpndyński. dowiaduje. się, że 
:w dBlu lmaj,a nie był-o żadnych zajść. Prawie lony przez Dumę państwową o wyasygnowanie w Tiencynie w dzielnicy chińskiej . drzwiwielll 

.:WSZę .. d .. Zi.e .... li ..• :.ezba. .... s.trejk? ją.er. ch ... ~n. iej~z~ bYła, od ~6-lir?. 6 mi.H,onów na. po.moc ... dla. 1.U ... d .. n.os.'Ci dotkn. ięte.j I do.m. '.ów. poznacz ... Q~O .krw .. ią .. ' .T. o. '. s ... a. ID .. o ... miało m.ie
j
" :sz}ofOOZllej. Na pro:wlueyl mIałO mIejSCe bezrobo.. llleurodzaJem. s,ce przed ostatnIm wybueh.(;}mpows~ania bokser-

·eie w,ba.rdzo ogJ:aai,cZónym rozmia.rze. . Sprawę oddania pod sąd wiceministra skarbu. ski ego. Wśród ludności odczuwa się wrzenie. 
Wnoe'J ~ l Ona. ,2 ma.Ja odbyło się Ro.dzWy- . Rada paflstwa rozważy w dniu 17 b. m. Za.brQniOfiO Jl,rzędownie n:1zJazdw Moskwię 

euJUepfJ,sied.enie Rady ministrów, na którern II . W SosIlowcn na. ulioy raniono w głowę z bro~ m~lonkom związl~a prawdziwychrosyan~ PomimQ 
,pos.n~wiono nie rozwląz:ywaó DUllry państwowej, ~ wningów wachmistrza' żandarmów. Z dwóch strze.. zaka~u przywódcy związku gorączkowo przygo-' 
:le.cz'PQprzestaó na, oświadczeniu Golowiua, wy- ł łających jeden ośmn~,stole,tni, zabity ZQst~l na I towuią; zjazd .. '. .'. . 
;7ł~~1)nem,w?'l>ro~ honors. 'armU rosyjskiej Ze j mi.eJ~cu przez ścigających go żołnierzy, dI;ugi . W różriych stronac~ p,~ństw& zPQwodu liwi\t 
zród.el zas m'łą.ro'da}Ryeh dOnQS2ązPetersburga, l. zbu~gr. ' . I Wielkanocnych st. at, genm',al."gabero.AtoroWle tr-' 
;ie zajście z Zurabowem należy uważać za zalat- ~ . W Dorpaciew jednYłll z domów na ulicy Te.,. l wolnili licznych 1vięźni6w, skazfUlych za Wykl'O"" 
:wj(}.D.~ ostatęe.~,ll;ię. ~ chieferskoj waleziono IQ bomb i. cztery mauzery, i czenia :pr~eciw posta;nowienlomobowi~~u.jąóyl.U~ 

",Bi:rmwjji\ Wied9lnosti" pomł~ścil'Y w WJ- ~. wiele bf9ni, i wydawniotw. 1łi-elegalnyeb.: Aręs~~'1 Uwolnienia Qdbl~vaj~ęiępa~ltow~i6,pod.ł\lgwQU 
daniu~wieezorlłem rOZUłOwę swego korespondBn- ł towano 30 ludzi. Przy, rewiZji :&fl,b~to ubranego' :I){)szcze~ólnyc,h ~ellera.t -~td~~~11a:t~.ró·w i gu;bęl,'llll~ 
;ta, ~,jedą'lm z'.' min;istr<Jw, którego nazwiska ni-e t w mundur studencki pomocnika komisarza poli- : torowo . 
:wJ~~~iaJ~ l\:1ini~t~~ ów zape,!nil, w.pogI?ski o )1. cJi i rani?110 rs:virowego... ~ ~ P?tersburgu k~źąpogloski, ~e kadeci ;u': 
:'Wlzekomem .wnaJbk~szem czaSIe rOZWlązamu Du- ; Komlsya sejmu szwedzlaego (rlgsdag.n) w kwa,.. " kladaJą SIę ze StoIYPluem,pOs.ta.UOWl wszy Gałko .. 
:my PaJlstwowej są nienz&sadni,one.. I styi wyborów postanowiła wypowiedzieć si~ za wicie zerwae z lewicą· Modyfikują oni swój pro ... 

R:ada,"inlnistrów postaoowil-a, by natychmiast przyjęciem projektu rządowego prawa wyborczego' gram reformy rolnej i całkowicie usuwąją z pro­
,przJ,s~piJjno ,do robót przygot.ow:awezych około ~I' opartegQ~ na systemie wyborów proporcyonalnyc.h.gramu swej party i autonomIę Królastwa Polskiego. 
bud()wy ,drug~eg:Q wra na. kolei syooryjakiej od . Kobietom, korzystającym z praw wyborczych po- ~ VV zamian ZA to otrzymać maj, dwie teki mini .. 
'Aezy.it*,ka do.:;łirkuelta. Wyznaczono na ten cel l zwolono zajmować urzędy' publiczno-społeczne, ~, steryalne. . Posłowie lewicrwfr~żaj~ więlkię 
A miliony rubli z kredytów ministeryum komulli- .1 oprócz po.sad radców prowincyonalnych.. ł oburzenie z pOWQdutych uklĄdów •. · .. . :. 
ltooJi. ł W parlamencie angielskim w izbie gmin je- , .. Przedstawiciele Rosyi i Jaronii,po,4pisa.J\ ju2: 
, :; rr, .. ~etersbnrgu w więzwlllU calkowem wy- ~ doOO. z. deputowanych liberalnych. zwró.e.i! się do ' wstępne punkty umowy QpOIQ<w:. tlI;) na w·odae4 
bQrg&ki.em, aresztanci w dniu l maja zaczxli sa-' rządu z zapy ta niem t czy pr~estrzeganym jestzwy- w pobliżu Sachalina, co usuwa w~z'e.!lde. pąwodl'~ 
mowobde ot~J.e:rać okna, wyłamali Jedne dr~i\'i dl)' \ czaj konstytucyjny, by odpowiedzialny przed p.ar- do niepórozumień. między o.o~m' temi Il1oear~twtulli. 

Dzień Macierzy, 

eeUt,al'esz~ntzaś Weidenbanm.,. oskarżony O ro,z- ' lamentem minister o;becnym byl przy spotkaniacb 
'bój:;.~wymy~ła~ wartQwll,ika i rozłDa.wial przez króla z monarchami zagranicznymi' i' ich mini­
:okno z inneml więźniami. Wartownik, po kilka-' strami, wówczas, gdy omawiane są sprawy pan.,; 
:lq()memQ-strzę.ieniu zabił ,Wełdenbauma i lekko " stwa. Qrey odczyt.aI deklaracrę piśmienną, za­
'rani:lareszta.ntĄ Wa.ra,wka. ~ano w dniu 2 ma- pewniaJącą, ~ 2; wy czaj , by minist6r towarzyszyl, 
[j~ zabul'zema. przybraly' groź;nieJsz~ rozmiar'y. w takic.h wypadkac.h !{rólqwi, nigdy za ~bytnią ---
A~tanei połityezni domagaU się naJrozmn.itszych Su,fowością przestrzeganym .nie byt . Dzień 3 maja r<npoe~ęto::w . Warszaw i e na-
'u'StępS\~, wyla~ywali drzwi, wybijali szyby i hala-. . Z Brukselli donosz~ o sformowaniu s)ę no .. ł bożeństwami w kościolach .. W. SWlątyni katedrąl­
sowali. Wezwano ;ompa:o.ię pieeb9ty, która zm.u ... ~ wego gabinet n belgijskiego w następującym skla· I nejcelebtowal solenne 118Po~ęństwQ : przed wie! .. 
szoną byIa użyć broni. Jeden z więźniów. zablty, ~ dzw: minister-prezydent i minister spraw wewnę- kim ołtarzem ks. Jcanonik Joz.ef Dębuicki. w'asJ~ 
'·kiJkllrannych. Pr,okuratorya. prowadzi ślf3dztwo. l trZJlych-de Rootz, skarbn~Libaerl, sprawiedłi- stencji alumnów semi.na.ryum warszawskiegot Po 

" W' dWu 2 maja w millis.teryum spraw'zagra- ,j wości-Renkine, kOIl1llnikacyi-Elput, pr;z;emyslu- skończonem nabożeustwie ozwaly się ~l~gallle to .. 
nicznych odbyło się sZÓ8ie posi-edzenie konferen .. .i Hubert, oświaty-Decanes, wojny-Elleon, spraw ny pieśni narodowej, która, z tysięcy piersi rze­
'cy:rrosJjik~~japoński.ej '! 8pl'awie traktatu han- ~ zagran.icznych""- DevilHon, robót publicznych- ; wnie poplynii!a pod stroPY swiątpdf 
,dlo:w~o •. '. Na,posiedzeluu ~CMIl . .ustalono toekst l~ Delbec. ! .'. Podobneuroezys~oŚCl. odbyły s~···w innych ko-
:trakta:tu:. i. .rtykulówoddzielnyeh) sporządzono od- W Portugalii mianowani zostali ministrami; śoiolach katolickich.. <' 

!PQwiedni protokół i napisano noty dyplomatl':cz- spraw ~agranicznych~~ontejro, sprawiedliwośei-! .. ' Do po,ludniauUce, były łpalQ,oźy:Wi?ne, ~Q~ 
fll6, dqtJ~ZłCe sze~ólnJ~h ustępstw w~Jemnfch .' Abren 1. skarbu---Cavlłiler. . i IllH\St kosclOly, wkto.rych odbywały. Sl~ .SQ!eł1Aę. 
z .()bu ąWąn.,;' .. " '. Na wyspie Strambo1i pada z przerwami \ deszcz nabożeilstwa~ przepełnIła publicZIlOŚC, z .prz;~wag~ 

,;,~P:09pig8.11i.e tra.k~tu pl'zez pelllomocnikó-w Ro-" ~piolu przy akompaniamencie głuchych gromów młodzieży, zwlaszc~a szkolnej •. P,> wyjściu.z IW" 
:s~~;~ Ja.po~łi ,~dziew&lleOl Jest W bardzo kr6!-· podziemnych. Potok lawy pIynie po północnym ścJolów, na nUc~ch zapąnowa.l. ruch prr.wd~iwie 
:k\Iq: :cz~sie.". .'. stoku wulkanu. Wybuchy tł,"wają w dalszym Clą;- śwlą.teCi:ny, o por:nnno dnia.. pochmux-ne~Q~ _ 

, " Z, :aerUna . donoszą pod dni~m 2 .. gQ maJa, lż Jg~ z niezwyklą silą. Nad Etną unosi się zwykłl .. 'Patrąl,~pyly Wsz~dzie wzmocnione .. Przed :ko.~ 
:aQtrQ~w-ęgi~s~l JlłiJlister spraw ~agtanicznyah" dym.~ .' . ściólamis~aly w dużej ilości .. '. , 
~bą.r~n,~hrenthąl :, odpyl ~Ukagodzi~ną na~a\lę I Z aresztowanych w Pa~yżu w dniu. 1 maja 'Na',Orz:viach i Okllachs1fl~pów wls~ą l{~rty 
;z;~an:clerum ,BUllowem, na której oomaW:lanOI r. b~· ~ 7 cudzoziemców, na.za)utr?: władze sądowe .Macierzy; memalpo drugi sklep ma taką kad~" 
;wszystkle sprawy, dotJczące trójprzymierza, ora.żi zbadały jedenastu, uwolniono sześciu. Wszyscy . 'VI[ w~rsztatach,rzemi.e~lniczycb. przewaiLlrle 
!tą~:tJkęd;i&łal;tości jegoprzeds'tawicieli na lton~ ! są źydami z pochodzenia, czterej poddani rosyj... nię pracuJą, zw!aszcza. w tych, .. wk~órycb odb.y:"" 
ifeftm.cJi:pok~jowej w Haadze. Ks. BQllow ud,zie~r, sey, dwaj rumuńscy. Aresztowanioslcarieni są o wab. sig praca dnia l maja.' \V fabryuch zwol:-­
m·l bliższych sz<czegóMw Aehrenthalowi o naradzie ~ czynne znieważen~e policyi, wlóczęgostwo i naru- niono. r?botników do.,poludnia, aby l1iogli być" 
!,od,bltej ,z 'l'i.toujm w Rapallo. Cesarz vVilhelm szenieprawn: ocudzozierncach. '. . w lrv:;d,tl1e na. nabożeństwie,' . ." .' 
~Il'()JWl.wial z ,4ehrenthalem. biężąee spra:\vypoli- . R.ząd .Australii Zachodniej odrzuclt starania L,)kal giównego zarz!ł~u Macierzyzostal .uą. 
ty~ne. . . o 11adanie miliona akrów ziemi na kolonizacyę Z8\V1l:ł Lrz pIL:;ybrany świątecznie. BalkoIl od ulicy 

W Chieag:o w dniu 2 maja, w gmachu Kln- żydów.. . Senatorskiej udekorowano kwiatami i UUlleszczoa 
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JlO na, nim mnóstwO' chorągiewek z napisami: lwuiu. Za nim nieslQRo liczne wieńce. 
cP.}f. S.... Pochód zatrzymal się na placyku dawnej sie-

Fakt ten ,wywo1al interwencyę PO'licyi. DO' dziby Czarnieckich, PO'witany chorałem Ujejskie­
]ok~uprzybyl kO'misarz w O'tO'czeniu wO'jskai gO', odśpiewanym przez Lutuię częstO'chO'wską. 
dO'konawszy rewizyi, dO'magał się usunięciacho- Zaledwie dźwięki te umilkły, na mównicy 
rągiewek. Udą.no się z prośbą do p. oberpolic- ukazał się chłop Piotr Piechowski, ' wiceprezes 
majstra o usunięcie wojska i po długich stara-:- kółka rO'lniczego w Krasocinie. Włościański 
niaeh uzyskanO' pozwolenie na zatrzymanie cho- mówca rozPO'czął od staropolskiego PO'zdrO'wienia: 
rągiewek, z wa'l',unkiem,że nie będą one PO'wie.. ..,Niechbędzie PO'chwalony Jezus Chrystuś" - za­
waly Vi PO'wietrzu, lecz że się je przyb:ije do . kO'ńczyl inwokacyą do :Matki Boskiej i O'krzykiem: 
ścialły. "Niech żyje Polska". Tłum powtórzył O'krzyk 

, Obecność wojska przez dwie godziny odstra- włościanina-a entuzyazm doszedł do zenitu, gdy 
szala, publiczność, przy bywającą licznie z O'fiara- ktoś z ziemian za wolał: "Niech żyje lud PO'lski·. 
mi do, biura Maeierzy. PO'mimo to, napływały one Krótko, ale wymownie, mówi! p. Barański l 
nader, obficie, . tak że z drobnych ofiar zebrano mieszczanin z WIOSZCZO'Wy. Z kolei przemawiał 
w biurze O'kolo 5,ÓOO rub. 'Biedni ludeie ofiaro· w imieniu ziemian PO'seł hr. Potocki\ który przypo­
wywali po sześć groszy. Służba domowa, przy- I mniał, że pogranicze Wielko i Malopolski, ziemia 
lączając swe nazwiska do. listy OfiarO'dawc~w, ł uboga i wcale niemalownicza byla kO'lębką lub 
skla~ała po 5 kop. W wl?lu d?m~ch. rodZICe : siedzibą takich mężów, jak CzarnieckI, Rej, Ko­
wypIsywali nazwiska wSZystkIch .dz~ec~, nIe wyłą- l chanowski. Mówca zaznaczył dalej, że w tym 
czaj.ąc nietnQwląt, w których lmlelllU skladano wIaśnie zakątku kraju leży Secemin, '"który od 
ofiary. . . bodaJ pięciu wieków nigdy drogą kupna właści-

Do biura ,. przybył nlew~domy staru~zek. z ciela nie zmienial, lecz jedynie jako spadek z rąk 

; podnieść można. Insze dziś czasy j nie orężem, 
ale pracą, nauką i oświatą ludu nale.ży llobijaó 
się zbawienia. Ale dobijać slą trzeba i~ rąk opu: 

, szczać nie wO'lno. By jednak zwyciężyć,' by wiek 
'niedO'li w wiek błO'giej pomyślnO'ści i swobO'dy 
przemienić-trzeba tak wierzyć w BO'ską. i :dzie-
jO'wą sprawiedliwość, taką mieć nadzieję'leps~ej 
przyszłości i tak kO'chać Ojczyznę, jak Wi0r~ir 
ufal i kl)chal Stefan Czarniecki. 

To jego spuścizna, tO' testament; kłJSrY,ńaJ. 
rO'dowi swemu zostawił. Więc cześć Ci"'\v:ielki; 
bohaterski i drogi duchu, który świecisz ~aln 
sławą, przyldadem, a zarazem dajesz O"tuchę na 
przyszłość. Niech ta dzisiejsza uroczystO'ŚĆ bę;­
dzie świadectwem, że póki żyje ten Bo~y naród. 
któryś z ostatniej toni wyrwał, póty nie prze~ 
minie pamięć o Tobie i miłość dla Ciebie. 

Cześć Ci i sla wa pO' wsz ystkie czasy t 
Henryk Sienkiewicz. 

Zakopane 29/IV 1907 r. 

Okolo godz. 3 pO' południu pochód PQwrot1il 
do kościoła, gdzie delegacye zlożyły ustóppo;­
mnika wieńce. Na tem zakończyła &ię pięk.ąa 
uroozystość niedzielna w Czarncy. 

wnuczką, niO'sąofiarę na, M~elerz, RO'botnIk, me- .,- Jednej d, o drugiej przechodzUrodziny. Jest to 
mowaprzYĄiósl 20 kop. .. , piękny dowód ciągłO'ści naszego ziemiańskiego l 

Z prO'wincyi zaez~ly }UZ n~pływac ~fla~'y~o i bytu, który tyle klęsk krajowych przetrwał i I _:_:-:.:_' 
głównegO' zarządu. Nlektore WSI d~brO'wO'lllle SIę ! spelnU chlubnie swe historyczne zadanie, polega-
O'PodatkO'wały n~, t~u cel, składając ?~a~y?d I jące na przechowaniu w czystości polskIego na- i Wy' padki Z tygodnia ubiegłeg" O., 
każdego miesz,kanc~. Pewne kóll~ą 'twloę?jlansk!e, i rodowego ducha." l 

które O'trzymało lll.edawno o,d MaCIerzy klikadzle- I Bardzo gorąco przemawiaI od mieszczallstwa ł . _. W .. dniu 30 lnvietnia w n,ooy na szosie 
siąt r.ubU zapoUlogl na. szkoll{ę, przysłalo teraz 'I' warszawskiego p. Stefan Zab,orski, redakto,r "Ziar- I 

na Dar narod~,!y takąz s~mę. .' . , na", zachęcając lud do naśladowania Czarnieckie- I PablamclneJ dokO'nano żuehwalego napadu na 
, W sklepach .odbyl,a S.lę w.enta z wlelkleID.' po-' go w zaciętości. w walce z wrogami odrodzenia ~ pięciu ludzi, jak się okazałO' wyslanyeh przez 

Z t h h k partyę do Zduńskiej Woli, w celu zmuszenia zło-
wO'dzep,iem. ,amlas, p~wle~aJącyc c. ,orą~lewe, narodowego. Z kolei przema;wial p Jan Le- dziei do zwrotu skradzionej przędzy jedwabnej 
przybito tam do drZWi I okl,en chorąglewk~ z na- śniewski z Łodzi, przedstawiciel narodowego w fabryce :Maka. , ' , 
pisem <P. M.S;.,. pochodow z wenty me zdą- związl~u robotniczego. Wspaniała jego' mowa, Wysłańcy partyi wynajęli bryczkę od Salo-

, żono jeszcze O'bhczyc. . prz.eważnie improwizowana, wywarła potężne wra- mona Szwajcera w Zduńskiej WO'li; wdrO'dzepo-
:Ta.k zwany ,!,Fłve Q'~1ock, 'Y h~telll cB,rI- że~ie na słuchaczach. Szereg przemówień za- wrotnej do Łodzi zostali napadnięci przez kiJku 

atol> dal w przeCIągu dwoch godzm ok01O' 1,uOO lwnczyl K. Laskowski, który pO' patryotyc~nym ludzi uzbrojonych w rewolwery. Strzały rewol­
rub. dochodu.'. wstępie O'dczytał list Sienkiewicza do miejscowe- werowe posypaly' się okołO' Rudy Pabianickiej. 

Staraniem komitetu Daru narodowego wyda- go proboszcza. . ,. . .. . ':r 
no O'pis <Trzeciego maja> pO'dtytułem: cCzem, T" r t t'. ~anuych smrertelme zaWIeZlono do !~eCZkl Ne,l'.' 
, . ,? , . , .! resc lS łl nas ępuJąca. \ I tam wzucono do wody. Tylko WOZll1ca SzwaJ' 
Jest d~a. nas obchod rocznIcy konstr~crl tl Z~Ol~- I JlCr.cigodny i Przewielebny Księże PrO'boszczu! . cer odzyskawszy swobodę mógl-dO'trzeódo ~Pa-
go maJ.a l

• Rzecz O'pracowala popu arme p. o a l Nie mogąc osobiście przybyć na odsłonięcie i bia~ic i tam zameldowal o 'napadzie władzom po-
llukoWlecka. ,. ' , , " ; PO'mnika naszegO' Bohatera, St. Czarnieckiego, łą II licyjnym. 

. Z PO'wodll .sw.~ęt~ narodowego, pewna częse ł czę ,si~ jedn~k c~lem serce~ll i d.u~z~ z tymi .wspór- , Po Ślada.ch krwi udało, się wlad~O'm odn.a: 
pism war.szawskich nl~ wyszła. . ~ ! br~cml qlyml, k~orzy W dm~ ~Zl~leJszym bIorą u- ! le.źc ciała w ohydny, spo&ob zam~rdowanych 1 

O~czy~y ~dbyly slępo.dlug zapowIedzi, cie":" dZIał.w .~czczemu Jego pa~mQCI l Je~0 .zasług dla' .'wrzuconych do wody. Oto ich nazwlsląi;, Józef 
sz,ąe SIę wIelInem po~odzell1em. naszej Ojczyzny. Łączę SIę z WamI Jako polak Kubicki Antoni Urba,niak j JÓz,efJan~zak. Oni 

i jak? pisarz polski, kt~ry . mi~l szczęście przy- to odeb~ali o~ I waszyńskiego-pasera, skradzio.' 
pommec ~we~u na~odo~Vl WIelkIe .czyny teg~ na- ny towar. , ' , 

Hołd Czarniee~iemu1ł szego ~~10wlllk,a" l kt.ory ,staral SJę dodac Je~en Wkrótce potem władze s.traży ziemskiej ~e­
maly hsc do Wlenca 1116smlertelneJ sławy, zdoblą- ; sztowaly Józefa Reslera., na którym ciążylo po .. 

-,- f cego J.ego czoło.. . . . I dejrzenie Q współudzial w zbrodni. Ten wYJl11e .. 
W Czarne)' święcO'no w niedzielę przy licz- ! NIe w .ZWY.Clęstwac~ Jednak najWIększa za- nil nazwiska morderców .. Są tO': Julian Krygier 

nym udziale. delegaeyi z różnych stron kraju i l ~luga Cza~meckle~o. B?g mu dal taką naturę, ogrodnik, Paweł Pawlicki, rO'bO'tnik kolejki pod­
przedstawicieli .ws~ystkich. stanów, wspani~ą u~o- ! Jaką ma pIOrun, . ze gdZie uderzył, tam skrus~yr : jazdO'wej Łódź·Pabianice i Beniamin Sp'eidel) skle· 
czystość O'dslonlęela p~~.Dlka Stefan~ ~zarmeckle- ! wsz~ll\:ą moc., . k~ora mu s~anęla. uporem, a WIęC : pikarz. , . . .'... 
gO'~ ufundowauego w mIeJscowym kO'sClele. I m~slał. zwyclęzac. Zasl?ga Jego 'Y1ekopomna wtem j - W Cląguostatni~h dn.1 kromki mleJs.eoW& 

, NabO'żeństwa za duszę. bohatera nar?d?weg? ~ lezy" ze. gdy WrO'gowIe ~apadh ze wsze,ch str~~ l nO'towaly szereg napadQw ulIcznych, , .. 
odbywały się wewnątrz l z~wnątrz. S\Vlątym. l naszą ~]~zy~Ilę; gdy. zaglada z~awala. SIę gr?ZlC I Przed domem M 79, na ul. WólczauskleJ, na­
Część muzyczną wykonala Lutma częstochowska. ! nawet umelllOWl polskIemu-On Jeden me wątpII- I padniętO' na rO'botnika fabryki Rollego,26-letnie­
Po' Ewangelii z amb~ny prz?mawial. ks .. prof. ka~ , je~~n .nie up~d[ na d~chu - O'n jeden. przez .m;i- ; go Józefa Pietryka, będącegO' w stanie nietl'zeź~ 
nonik GaWrO'ilSki, ktory -CZCIł Czarllleclnego, jako ' łose, Jaką mIal dla Ojczyzny, rozbudZIł nadZIeję l' wyru. Ugodzony on zostal żelazem w tył głO'wy, 
obrońcę O'jczyzny i wiary. " ~aznodzieja .. odooytał I ra~unku ,i wiarę, że Bóg ,nie P? to s~wo,rzyl p.?l- ! - Na ulicy Piotrkowskiej napadnięto na in­
listy arcybiskupa warszaws~lego, admImstratora I ski narO'd" aby ów narod mlal ZgllląC marme. ; kasenta .Maksa Pszenicę i zadanO' mu rany w gło­
dJecezyi poznańskiej :, ks, . blSkup~ LikowskiegO' i ( I ~~zetu Bog, a ~~ra.zem , PatrO'nka KO'rony pol- wę. Był to podobnO' akt zemsty osobistej: . 
arcybiskupa lwowski~go BliczewsInego. I slneJ poblogoslawlh JegO' czynom. Na glos Jego - \V mieszkaniu przy ul. Zawadzkiej n 28 

Ze stopni ołtarza przem.awi~l cel~brans,ojciec I zerwały się tłumy ryc?r~twa i. lu.d,u i pod je,go (Baluty) napadło na Józefa Dorywkę, rO'.bo tn.ika, 
generał ReJman. który PO'Wled,zlul mIędzy jnnemi: ł wo~zą poczę~y., ~ytracac ,m~przYJaclOr. I o~o wrog, d wóoh ludzi i silnie go PO'raniło. . . 
"Stefan. Czarniecki zostawił przyl{lad dla narodu, l ktory zalal JUZ Jak powodz cały nasz kraj, który - DO' mieszkania Wojoie:cha L1łdwlk(),\Vsk~e­
~ak należy kO'chać dobro O'Jczyzny, jak przenosić ~ rO'zsi~dl się. jak w.e w~asnych. g~odach, w War.. go (SkwerO'wa JU 18) robotnika, kolejowegO', wpa. .. 
Je " n~d ~wO'je, osobiste, jak dla dobra O'~ól~egO' l SZaWIe,. W Kr~~O'Wle. ~. w W~lme, wnet, PO'tem dIO' trzech ludzi i zadało mu rany ,w, glow~ tę­
p~wlęcao kO'rzyści swoje i wygody, Z~r?Wle, l ży- ~ c~u!, SIę szc~ęshwy, . Jesh chO'C duszę mogl wy- i peUl narzędziem. I 

Cle nawet. Z takjeh tO' bO'wiem POSWH~?en po-: lllesc z gralllc ,polskiCh. \ - Na ulicy Dzielnej, przed dO'mem 1& 108, 
wst.aje sz.Częście O'gólne, tacy bohaterOWIe stwa- ~ Jakim PO'strachem nieprzyjaciół stal się Czar- : napadnięto na 19-1etniego Szmula Abra.mO'wiczai 
rZ~Ją ogm~kO'.wielkie, budują O'jczyzpę, :~zbog~- 'ł niecki, jakich dokonal czynów, ile odniósl. zwy .. { dano kilka strzałów rewolwerowych. Abramowiez 
caJą skarbIec narodowych ideałów. Bodaj JaknaJ- :cięztw, jaką okryl siebie i pO'laków slawą-o tem " zO'stał zabity. . ' 
"ięc~j mnO'ży~~ si~ takich bohaterów! ale, pod l poucza historya. I za.prawdę nikt go w ~em nie - Na ~liey Zaga)ni~O'weJ został P?st,rzelO'IlY 
znakIem Krzyza 1 przewodem .Matki KosclOla ) przewyższył. Byli i przed mm wielcy WOjownicy Adam Krupinski. OdWleZJOnO go do szpltąla. 
Ś,W. ~ , • .', • .,. ł ~ hetmani w narodzie polsldm, ale on dlatego - W ,Brzezinach.. prac?wnicy miejseowych ' 

PO' odsplewamu chorałów narO'dO'wych l pleSUI J Jest między nimi największy, że z całegO' życia fabryk, zajmUjących SJę SZyCiem gotowych ubrań, 
rel~gijnych . ks. ~~jman: podszedł do PO'mnika, j złOż,! Ojczyźnie ofiarę, że nie zabiegał ni o go- dO'starczanych hurtO'w:n~e do s~lepów: zastroJko­
ktory w tej ChWIlI odsłonili pp.: Henryk hr. PO'- ! dnose, ni o dobra doczesne, ze nie przestał wal- wali. Wobec przedluzaJącego SIę strejku, związek 
tocki-poseł, przedstawiciel ziemian r·Piotr Czar- ! czyć, póki mu śmierć nie wyt.rąciła miecza ze tych fabryk oopowredziat lO'kaut?m. Mimo podję­
niecki, ~łiemianin z lubelskiego, potomele brata strudzonej dłoni --- a nadewszystko dlatego, ze tych zabiegów ze strony czeladmków',krawieekich, 
hetma~~ ~o.święcenie pomnika zakończylO' urO''' , prz!s.zedlszy w czasach klęski, przez :wiarę, mi- zwi~~ek nie ~h~ial zaakceptowaó stawianych ~u 
ezystosc koscIelną. l~sc l nadzieję-stal się nietylko zWyCH~ZCą wro- żądano WylllkH~m teg9 była zemsta, na ,osobie 
, Potem ruszył pochód z powiewającemi nad gow, ale i Zbawcą swej Ujczyzny. prezesa związ~Ut M. ZygmanO'wicza, Kilku ludzi: 

morzem głów ludzkich amarantowemi sztandara.. Wdzięczność dla. niego przechO'dzi z pokole- napadło ua mego, dalo strzały rewolwerowe i, " 
m'i, na których widniały BmleOrly, i wizerunka- nia W pokoleni~, albOWIem zostawił on dla nas śmiertelnie ranilo. ' , 
mi Matki Boskiej Częstochowskiej na sztandarach niezapomlllaną naukę, że na ratunek Ojczyzny - Władze administracyjne zawiadO'miły za­
bialyc.h. Na czele niesiono wizerunek hetmana na nigdy nlC jest zapóźno i że z upadku zawsze jł rz~dl iD.stytucyj finansowych i domów baWtier-
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:'skicu, ii warty W()jskowe, w celu ochrony mienia, i wia, które wobec mozolnej i uciążliwej pracy:- Pożar w Pabianioacb,.W·czorajśzej noćy wy .. 
mogą b3 l:. p02o~tawitme nadal ~ pomieniony~h ~n- i nie powi~no być wystaw!ane na takle próby. nikł groźny pożar w sldadach fabrycznych prże'~ 

!stytueyn( i o de one zgodzą Slę na wydanl(~. Je~ !KomItet ohlwatelskL Jak wykazuje sprawo- tworów chemi~zuych firmy Schweikert i FreUich' 
dnorazo\'\ Ij 650 f Rb. na kos~tyl1alUndurowallla l J, zdanie, Komitet obywateleki w ciągu czteromie- w Pabia·n,icach. Pożar ogarnął dwa. sąsiednie bu-
broń pa.ln~ł, oraz JJtiesię~llie po 25 rubli na każ.] sięcznej dzialalności otrzymał z :ro~aitych źr()- dynki. Straty w spalonym i zniszczonym wwarze 
d~go żołnierza.. , \ . ł deI 52,585 rb. 88 kop.; z sumy tej przeznaczono , wynoszi\ do 18,000 rb. 

-:-'W sobotę f,ano na. Piaskach,poza sta.re .. f na zapomogi dla robotników, d'otkni~tych lokan~ ~ Vhrl6śoi.ańskie kolonie letnie. Za.pis dzieci 
mi '-tmtarzamlJ ~naleziono na drodze trzy trllPY I tenl 39,812 rb. 95 kop.; dla dzioci zaś tychże ! na leolonie letnie rozpoczą! się od dnia. 6 ma.ja 1 
·młO';d,Y,ch,:inężez,zn;, na w~erzchu ubran.ia bJly : robotników 12,782 !b~ 93: W'yda~o,z tego fundu- ~ trwać będzie do d~ia 15 maja włąc1iuie. RodZie~1 
przyczepione kartki z napisem: <Bandye!>. Za-! szu ~ytulem zapoIllog dla robotmkow 36,661 rb .. J pragnący, aby d~16ci ich były wy$lau6 na wies, 
wi~dOmioł1~ .~. mo:rderstwi~ ~p~1iofa, przeprow~", i 75 ko·p.; .dla dzi·eci za.'l ~ 1,186. rb.4? kop. ,; winni się zglasz,ać ~ niemi do jednej z niżej wy ... 
dZlła śledztw·o, ,która wYJ&SJul0 tylko tyle, ~ę l '. !{omltet obrwatelskl przez peWIen czas zal: : miCrtlonych pan opl~ktlnek lwlonij: Beckerowa, 
mord~rstwo było spełnione okolo god~iny 9",ęj ; lllować ~j~ b~dzie ro,Zdawniqtwem chleba, mąln, ) I?rzejazd 46; Hondy, Wólc~iiska 3'7· EdDl.lllldo'wa 
wieezQrem;. gd1t o tej porze brlo slyc~a.ć stl'za.ly! I ~leluł. i kaszy dla ~zieci oraż utrzymy\-va~ ~~dzie ; Briuckenhofowa, Czenq?lla. 4; BX'ukalska,. 4'\,ndrże­
a nutępme,że zamordowanI zostalI: lS ... letn1i JeszCze dwa schronIska.: przy ul. ZachodmeJ i na ja. 5; Jętkiewiezowa, Mtkola.jewska 83; K,lokQcka, 
Zejman. Len.ga., zamieszkatyprzy ul. Kościelnęj ł Księ-żym~MtYllie.. Piot,rkowska. J93; Łablldzińijka, Glówua.51;: Z*· ... 
,p~d 1'&. 6, . 2O .. ~e,tni_ . ~arlś . KO~j~s, .... zar:ojeazl~a1YI ~towdrIJsz~nia _ i zwi,skl. Wła~z~ w.yższ,a Ha. Rosicka, qr.la ~ 7; d'r9 0\ya. Rz.ądziU3, Nawr~,t 
pl~y ul; B;rz~~an'Ski6J )4= 19 i ~1 ,letnt lVI10JS~~; zahV1erdzilą następUjące stowa.l"zyszema. i zWIązki: l3} Marya \VsetekLcowa,. CegIelnIana 55. s .... 
Pnn2,. :anue~k~IJ przy. u}_, Konst~ntyno:, Sklej ł Stowarzyszenie pracowników handlowych cbrze" 'l'owa.rz,stwo p:raWw.C~8 .. W' tych, dniacb"d ... 
pod:J'i~ 00. Na siad zloczyncow pohcya lue na- ścian w Łodzi; Stowarzyszenie kolonJJ letnich dla było si~ posiedzeni,e I.Ódzktego oddWt.łu Towa.~zy~ 
ltrama. .. '. . er ..• '. l .~ .• _ ! dzieei ,żydów W Łodzi; Pierwszy ZWią7~k PQń- stwa prawniczego w W'!l'~sz~w.ie;w g~M·U. Toy,,,:-

. ,- W pO~ledzlaJe.k o oo~z~n~e 5 j, ,po. polu j ozoszruków w Łodzi; Związek zawodowy robot- rzystwa kredytowego mIeJskiego. Przedewszystk~ęm 
dnrll pr~y zbIegu ulIc DlugleJ 1. PodlesneJ wy- r ników i r'Qbotnic przemysłu włóknistego wyzna-, opracowano regulamin,· dp,tycząey unormowania 
,s·trz~laml z·, re~ołw~ru zo~~at. .zabity. mIody męź- ~ nia ewangelickiego w Łodzi; Zwią~ek zawodowy ) stosunku sie(hiby łódzkiej do głÓwnego ~~f~ą4u 
czyzna 19-1etm .K~IOl Kra!n81\~, zarllleszkal'y przy ł majstrów ltrawieekiehw Brzezina.ch, oraz us.taw~ , w Warszawie. 
u!." lt.ozwadowskleJ pod :N2 lo-bez okreslonego ,. straży ogniowej ochotniczej w Krzepicach, gu'" Regulamin ten pośtanowiono przcała.ó do Wa;r-
~zaJ:ęCla.. .. l bernU piotrkowskiej, sza wy do zaakceptowania, ewentua'lnle, dOPQ~"~ 

-. '\V uy;~eglą sobotę po polu~nlU. wartowmk ij Ar sztowania P t l 'k 61.. lo~. nienia odpowiedp.wh zmian. " 
·nr~v więzienIU przy ul N()W~-Ceg18111i~nej strze- je. a ro wOJs owy . go w . Ut' b d'· d kó . d l'~d' . k 
.~. -" .' 18 l '. , J' "f . ~ dzimierskiego pułku piechoty aresztował onegdaj- OZORO lf zet wy a.t . W l . oc~ Q,wna rp; . 
)11 do. areszt.ant.a. . ~ etn. 1. egoozea. KroszeWskl.e- al' - . . d . t }' .'.. 27 l t bie.żąc.y. przewidlllący rb l 000 Zatw16r~QIlO ja-
go l"tóry nie chciał odejśe od okna i rozroił. wial s~eJ no cy . ozorcę aI~sz. u po lCYJnego .. e. - d' 'k':" ... . , 
; ": :. .... ." d ó" • •• K' . I nlego Stalllslawa Urbansklego

1 
za awanturowame noraz~we w!d~t 1, zWIązane z orga.n1z"eyą in ... 

'ne s.paceruJaeVffll po {)O w rzu wlężmaml. ro-". ". d VA 4 '. stytUCYl w Slllllle rb 400 
, ~ .. , _. . ;..J ~ .' f, • •• . • ~'SIę w stanie pIjanym w omu,,~ 1 a następllle .' J,. .' .'. .'.' . 
szewskl w. stan. le g.roznym przewIeziony dQ SZpl- J 'łol' 3' l' K l U b ' k.' 'd < Przystllpiono J·Uż do ułożenia listy skI. ad .. ek. 'tata ~w .Ą.leksandra: f ~,g pr~y u,łey. aro a. r. a~s l po, e~as are- '.. . ~"l! '. •• . • . > ' 

. s 'W' . h h ó h·I.! sztowama staWIał lłPór USIłUJąc wYJae pałasz zbwraRJe l\otórych rozpocznle Slę w tyob. Q.lua.eh, 
" - '. ~st8;tnle cz~ac" napr ŻUle . p ~~ j z pochwy lecz go obez~radniono. ... Stwierdzono, że liezba.członków lód~kięgood .. 
,eaeh przy, utlC'} Łąkowej dosc często znajduje SIę i . T -<', ł' l . lr tli' l' działu. Towarzystwa prawniczego wynosi obecu.ie 
Itrupy'pomol;dowanyeh młodych mężczyzn. 'V 80- : S ell~esia. b.r~ WO~.l\;O~~ ~:e$z ow~J. dna U.IO. y 55~CiU·. Wobeo tego że komitet orga.nizaeyjuy " .... 
bot~ zllależiono zwłoki czlowieka niewiadomego! osnoweJ .. an~~ a~a. ZUłm' swgo. sa zono go kOllczjl już swoją działalność;..,... lvybrallo tyme~a-
'naz:Wiska,; ą,.w ponied,z}alek .. 19,-letniego ~erUla~a : w areszcIe po lcy}nym. . . '.~ sowy zarząd, . w' skład'· któfeg~ weszli' pp. Li10n 
iFranckę, l{rawctt, zawleszkalego przy ulIcy Wol- i 0tla,r1 n~ r~&~z ~Daru narodowego 3111iJa. Gajewiez adwokat przysięgły Franciszek Mater ... 
:eztuiskiej :N! 59. . i prZ!JIllUje r~wnlez b!uro Zarz~du Okręgowego 'k' M: h l C l d l t '. T -. k },.' 

, (Wldze~ska 10) w dm powszedllle od 121/, do 3 ni~ 1,.e. a . o l~, a wo (a przys.. UJ& ,OW~Ąl l 

* ~ i od 51/
2 

d.o 7, w niedzielę i święta od 1 do 2. rejent T(oJanowskl. '.. . 
. Z Piotrk".ado~OSZfłt~O "Kar. Ware~," że drQkar~ l W sprawie szpitala dla ohorloh na ohorODJ lasy w. skl~pa.ch mODop.oloW'lGh.Czł!itewy .. 
iBia 're~&ktora,ił. Dobrz$IłBklego, zamknIęta w drodze: :&akaine. W M 115 ~Kuryera Warszawskiego:. padk.i .nap~do~ na skle~y mo.l'\opo!owe w ~~h 
tadm.illistiraeyjnej na mocy raportu inspektora. prasow.ego, I wkor.es.p<>nd,eucyi z Łodz~ pomieszczonązostala ~rał;)lezy (J'plemędzy s~łOmly naez~lnlka zarząd.u.~ .. 
lP. :ret~owa.lla dwa tYłGdule za wydru.kowanle znanego ~ wiadomn~ć, 'przedstawiajf\ca· kwestyę' utworzenia: kręg*,~eoo akcyzy, p. Jako~lew.aJ ~o wnie~leUla 
fi doZWDlonego maTft80 ,,&koł6w~, po wyjaśnieniu spJ,'a. .. ł przy ulicy Łą'kQwej stałego szpitala dla ohorób do glo~nego zarządu w Kahszu ~~Olektu, aby we 
:wy, p.owrotJlłe j~ otwart.a. zakaźnych w fałszywym zupełnie świetle. Otóż na wszystI. .. lCh sklep~ch monopolo~cb zaprowadzone 

Znięsienie. Sądów woj.enno-polawych. 

.odbytem (nie niedawno, bo w d. 11 stycznia f. b.) zostaly kasy oglllotrwal~ .wmulowaue. J?~ze~"~pe~ 
pod przewodnictwem p, prezydenta. r. st. Pień- oyalne otwory. zarz;~d;?;;a.j~cy lub. z~zą~zaJq.ca 

( kowskiego posied;leniU ,:nagistratn. m. Łodzi, ą, nie ~kleI~em wr,zu~ah~y plenu!.dz?, otwte~ae zas kasy 
~ komisyi 'sanitarnej, k~óra w tym wypadkp. $a~ne~ l wYJmo,!a~ PHmlą~~ą m.u~hpy:pr4.W9 $'11k.9 k.on-

.. 1:ł,ąqą ~i.~tfÓW, or~ekla, że wydana w dniu ; go glosu zabierać n~e mogla, 'postaIiQwiono wejsć trolerz! l lDk~sen(H. . , . . . . , 
;1 Wl"~ę~ 1909 r~ llstą,wa o sądp.eh WOJ~:qtlO~pO .. ~ Z pr~e<lstą.wieniem <lo władzy wyżs~ej o" uzyąl<a~ . Z'\VJł!I~k ,pl~karZl·, Wlasclclele p.le~arlll w Lo­
'lowJCh9 V9tn~;Y z dnią 3 na 4 mają. straęila. ł niek.reqytll, w sumie 1413()U l·b. roeznie vi celu 1, dZi orga,mz~]ą na w:~or "y3P~Z~WY ~Wl~ę~, .Jtó­
:moe '.' ~woJ~.,ją4:o ni~ wniesiona, w myśl art. 87 I zaJIłtan.y il'tn,i ej.ąc ego, oł).ęcItie barąku ęholeryczne- I reg? ~adantefIl będZie pop~erą.ij.~~ W~PÓ-1DJ~h Jnt~~ 
)raw zasadni:czych do Dflmypańs.twowej w termi- l go (~ nie szkąrlatYIiowego, jak pig~e k.orespo,n- resQw, ,abr,ona przed wY~J~luem.. ąPf:,QWAdUJł:lę 
',nie ~}fijrQi.ei?ię~znym od dą.ty j~j zwolanią. dept) n~ s~pital dla. ellOrób wogóle ~ąkątlJ.yeh ze prodnkt0'Y l t. d. ... . . 

~-. -. staJ'fll1 pęrsonęlęru le~~arsko sluibowYIlJ, .Na posie~ . W lHąt~k. o gdOd~lnle3"lęt PlO tęlUUJUlId" -J)f~1 
dzęni.u ~em mowy n~wętnię bylo o taro, j~koQy ub~y Podle~neJ p~ ;N2 l W . o~~ ll.~gf'Q~A .. ,ęnla. 
baralr ÓW }cogo l,liepolwil, lub 'te~ żeł;ly go' ijli1iIl9 majstrów pleka.rsklOh Q~b~.q~łę fUl) z~prAnl.,~ 
zbUf~yę~ Jal~ zwyl~Je, kore~pol}d.ent łódzki nl}.il~ Poslfll.ał!l .Wezo,raj , o g(:)dll •. 11 ~,PÓł Pl'I~d '0'" 
ryera Warsz." s!ys~y.ale nie wie gdzie dzwo" lud_ilem, p.r~o?ł ul. Rt\d,w",u~,kł J~ąn.f.l,łó~tU',.itq ą~ rgW·ęfz@ 

. ł . ." ..... . . !.' ." "' .. , .. " . 20 )etQl Kl.\rpl Ę~~Qrh (iq,y }0W:ęf ~.{i,;vp.ł\l ~j~ ,:G ,laęęm 
nl~. . obę},( ~r;?;ą4zalJ,ę~!) ~~rł;\l JllH~Ją~tę~ą~ ,~e~~rt ą .. ~ech~t n~ 

Z 'ol'tilli\owia ratłulkowAwo, Cora.zwiAoo. il." Po . U.' Oięo~Ju. pc»lioJantQw. 'ltV ę~waJ:tkowym.. nu,.. ja.k .. i.egOB. prZ.~~bQdnla, k~órJ p. r.ze,w .. r~elt SJę.~lt llle.g .. .taIlJ .0" 
,. W"". . .. y~ t .., ........ J ..... I me r. e Kn~ War sk' e o. ol(azal '. ' " br&zenlom Ol ala. ' 'wY ł,m cg~łe . pI' ee Q .. Jb.prse~ UUCt 
\gotow.łe rat.ullkow.e wzywane hywa fio różnych ł r~ , ,,,:~yer~ .' ,&za.w l ~.' .~, ' ~ SH~ Wl~.,.. Ranwańslf, patrQl. WqjłJ~9WJ. §pos~f~a~~~~f~,p.lą WJP"'" 
;dzi@lnł0 f,I.ia.s1ttt, gd;ie żądają natychmiastowej p~- ~(}~OSC, z~ z lU, cyr~ulu p{)hr~~Jp.egg u,clel\lo 5"'lJI ~ dek naj,e,Ch&Ilitl, ~Qlnl~r1ie ~Ą~~~UBw~ł"G ll~,Ęc.,ęf~~,.ał)J 
i In(}ey a tym~asef,l poprzJbyein lekarza na Jtl16J... pQlIcyąutQw, ld,Qrzr lH)Z?sta~ ~b, ,u.lufo.rmy l ,~r9n. ; st~)ll\l Ie,g ,Ję4pl\~~ IUę uslJ$~AW ~y woJtl.tlia, czt: te; nie 
!~e- z'~powiedzianegO w,'pla.~~q oka~uj~' .się, że.al"!' J:a,lf. nam 1{Q 1nUlllkl1Ją, WlaQpJn9SC ta Jes~. bezpod". ; ~~2~t ~~~'~i:~ wZ:rn'::-::~, P::d~~~~::J~~ke~ u~~śi~: 
Ibo . łU&Jn& ~hóregu1ałb9 tez ~pl)tJka SH~ ludZi W SWllą·. . . . . ucieka, dl\liognilL~K,ł.J!.tr~f~ll gQW pFIHVA r@ą~.pr~!t,. 

. I stania' l,lła.tr2~ź·wym, dla który(}h alttrJBowanie Po... "'V.. .. Sprzed<lz ra.batowI. Dma 11 ? m. o god~l"l!' i bHAiąc ml~~uie, ~&, ,\Vfl()~, ąJ0 ,ną~~o~z~a Je4QAi~psę., 
'·goWwi'a·było· zupełnie, bezrelowe. . nie 2 po p:ol. w skladz.ie materyalow aptec:?uych.: R~nnego prf.ęwlf;~~on9do J~nCtęl~rfl n "t$Q cHkułą po-

. . . d l '. . . '.' .' .. f· .' . L'·· k' . ( l P' tk k 50 . d· i lieyjnego dokąd we~wagO .ago OWie .. atuIlitowe~ Po opa-Po~o,hn'Y fAkt z arzy, SIę .wczoraJ' Wleczo~ l per ,uH~eryl p.. lSle~· ~.eJ, U. 10 r ows a ) Q. '" ;! trunku, p'anny Eckęrtu4~t się o własI1Y~~. siiaoll cJ..o do ... 
;r~:m ·Pogowwwwezwanonallhcę Sf&dnią nr. 123, bywae SIę będZIe sp~zedaz rabato~~ na r~ę?z. Dą. ... f mu przy '1l1.' WÓlQza~.~ki~J . llr·ló9. 
:abl:okaza4pom.oe natychwi.stową: ciężko chorą.. fU NaJ;odQwęgo Maclerzy Szlc.olnęJ'! WI~selClelka; K .. a ..... iPrzJ tłUcy .P9llJ4ni~węjPłł4 Qf. łQ, 
'm«.,T,łłłezasem ,okazalo, się, że w mieSZkaniu' sklepu <pr~eZA~Gf~ A~ ,ten cel l? proc, od' sp,rza ... : z mł~l!ll~ntą., M:ięAtllą.b Kli~8Qer~ ~~rA~Ję3~ KI;l~~i~ 
'.le.ż." :p. ,ij . .a.n .. :J.", ... ,.17. -.l.etn.i Ch.,.~{). piec .... Ka.re.tl\.a .pog?tO"1 dą,YYC.h .. aftY~{.U.~.ow~. p .. ·rr.y .sp,..~ę4azJ a. ~ystPw .. aa .. pe ... ~ : rza~~f, wąrWf}~J 130 f . 
wia c&e~rWl$6łe co·fnęła SH~ zaraz. Lee~ o dZiW(). ~ą~elęgowane ~~~ez Zą.rząd łódzkiego odq~nat" ; , I ~ 
rw .~ół . g$ł~inf' potem alarm~wa.u() telefonem· l\iac~ef~J SzkQh\(i}j ćlamy,. . ~ . . K' R'O '.. . '. ,. ; 
:~~~~pa ułi~eę Srednią pod nr. 123, oonajmiając, I Dr:u~a kałJ~ p#)grI9bo~a. W dn~u l2 m,aja, Z LESTWA. 
~lZ,~flek}Bs't łtolli~zny. I t1m f&2em PQgQto", o gOd~lllH~ 5-63 po poludulU, w lokalu Oddzlalll; ł 
~Wi •. 8tawile ęję nR wez~anie, leez ża.dnego6h())<Fe~ war~zawskieg9 Towarzystwa cyklistów (ul. l'Iil-.t ~ . 
:;ge,je 'Z~(ł~ . sza ]\& 29) odbędzie się .ogólne zebranie romme. , ,Wlgn,a.P.j"ł .Genęral,.gll'bę.fAatUF ~ka~il Da W1t'!! 
r '.; ~f 'wbyl zą.ł't J~łdeg08 niepo.niał ob_lamu- Porządek dzienl1Y pbejmuje: zatwierdzenie sprą~ gl1il.pie .. ~. ~r~n!y l(róleątw~ l?Ql~~ięgQ. ij~ "C~~J 
i caJ~ee~~' P9gotowie-niewią.domo; doś~ że PogQ'{)o. wqzdania ·za rok 1906; sprawozdanie kOInisyi re,. t,twa,.Jf~a.ąt~um w!Jjęł:'P:~ęg9Pąucz1Ci~U llldoWYCA 
iW1~f nie.półiM'ebniem'arp.owal{) cza.s. . wlzyjn~J; dok(}n~nie wyboru ezlonkówzarządu.. i z l\;UawY tpowiatg, m1awąkięSQ pp,: ,ę4lńkQW~~it}~ 
. ''Te . i l~podobile figle i ;niepotrzebne wZJ"· komisyi rewizyjnej, wre$zcle rozważtu,.ie wniosków go, Strojnowskiego, Przyboje\vs~l~g\)~ GQr~~d~~e.l .. 

I wania b~·ą· ruJ.,l,. taki skl1tak .. iż PogO'tow-ie mu.. czt~)llków. slnęgQ i ~ięrko w~l~iego, ą:s~.ą.rżOI!fęł! p ~pgl~2icze"", 
'siby6powścląg1iwsze od wyrIl8z~n.ia na miejsce ,V Towarzystwo akoyjue L. Grohmana! w dniu ntę po{lwl;ld1łyc4 iml3~~ól JijqQw1~h: ~m~ęc~ mięj1'! 
"wJV'ad~~w i. ~t~~ie .'llko tam, gdzie po sprawdze- ouegd'Rjszym, t. j. we wtorek w fą,b.rycę. To w a:.. skich w ~Uawie i ~wó.ch WH~js~iyĄ w.pPwl~c4# 
)·nhl·pJi,azę SU~ł ze. uJe zostało wprowad,zone w błąd. rzystwa akcyjnego L, Grohmana n~ogólnąlicz", Iijlą.w§l~hl1! " . ' 
'tJestto wielkie Mteew&ż.enie i 'narażanie Pogoto· bł 21'095 przystą;pilo do pracy 320 robotnikó~. VI Zawieioiu pomiędZy.l'pbotnikam.i tAbrrKl 
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Huldszynskiego powstala na tle partyjnem sprze­
czka, ana.stępnie awantura, której wynil\iem by­
la strzelanilla~ Ranionych zOBtalO 5-ciu robotni­
ków mniej lub więcej ciężko, jednego zaś z ro­
botników stan jest beznadziejny. Ofiara wand 
bratobójezej osieraea 6 dzieei. Wśród sfery fO· 
botnicuj panuje ogromne oburzenie. 

z SĄ D OW~ 
, J)ępartament kasacyjny sena~u po ~az '!tóry 
r02ppzv..iW~ sprawę dziennika "BirżewYJa WIedo­
mosti" , pos~adającą ogólniejsze zna~z~nie i mo~ą,­
cą, zwXa.szeza dla redaktorów, sluzyc za preJu· 
dykat. , 

RZ6C2QnJ dziennik wydrukował byl odezwę, 
wyda.ną przez pułk Urupski. kozaków do miesz­
kańców MaikQPU \v ziemi woJslui. dQńskiego; za­
wierala opa. szereg postulatów politrcznrch i .za­
wiadomila, że pulk wraca do rodzlUneJ stalllcy, 
gdzie będzie czekał na ich spełnienie. Za umie­
szczenie wlaśnie tej odezwy glówny zarząd do spraw 
prasy pociagnąl redą.ktora 1\Biriewych wiedomosti" , 
p. Boruły'ego, d'o o'dpowiedzialności sądowej. Atoli 
izba, sądowa petersburska. redaktora uniewinniła. 
Skutkiem protestu prokuratora, powołującego się 
na okoliczność, ~e izpa nie podała motywów wy­
roku, senat rOlikaz.łłl ponownie osądzić sprawę 
w innYHl składzie cz;!onkÓw. Tym raz.em izba. u­
znal.a redaktora ~a winn'ego z· § fi art. 129 k. k., 
czyli za świadomie rozpowszechniającego bunto ... 
wniczą odezW'ę i skazala go (zastowawszy inny 
artykuł prawa) na dwa tygodnie więzIenia. 

, Sł~azany odwolalsię do senatu. Jakoż w d. 30 
. Z. ID. czwarty departament kasaCyjny senatu rozpo­
znawal znowu ,tę śpra.wę. Przewod[lic~yr ~en8:tor 
Fenenk.;o, referowat . spra węs,enator Rynlne)VlCz, 

·pOP~~llt . oskartenię' pO:lllocnik naczelnego proku­
ratora Za.rudny. 

Obrońęa'redaktora, adw. pr~la. Gruzenberg 
wltknąl uohybienia proceduralne w drugim wy­
roku lzby, sam zaś p. J Bondy wskazał, że odezwa 
byla wl'dl'ukowana bez żadnych koment-erzy re-

. ' dakcyi i dowodził, że sama odezwa nie nawoly­
wala bynajmniej d{) rokoszu, lecz zawiadamiała 

. tylko, CO kQzacy uchwalili na majdanie i co za-
,mięrza.j~ przedsięwziąć. '. ' 

Senat po. długiej narad,zie podzieliI sluazpość 
tych wyw~dów, ll~n(łł, że wydrukowanie odezwy 

":kozak.QW Urrtpskich nle ~aw~era ceel). zbrodni, .ka .. 
ranęJ ~ ą.r~.l29 h:r k~ i na mocy art. lp.stawy 

.' 'postępowa~j~ JiarJlago uchyli! wyrok izby. sądo­
l weJ Ile ,w~ystkiemi jego skutkami, kasując nawet 

samQ pf)e~~~nięeie do odpowied~jalno~ci. 

ROZWO.J- Czwartek) dnia 9 maja 190i r. 9 
:25: = 

raj udali się do rz,ądu norweskiego z prośbą o ... a-----------------
I
! 

. pozwolenie na urządzenie kongresu w Chrystya-
nii. Otrzymali Qdpowi.&dź odmowną. 

Tyflis, 7 maja. W nocy do piekarni Chara- t 
zowa w padło kilku nieznanych ludzi i zabili śpią- . ", 
cych tam dwóch bezfrronnych żołnierzy pulku S p 
knrińskiego. Zahójstwo bylo spelni<me przez zem-<! . . • 
stę jakiejś organizMJi skrajnej za tu, że Chera­
zow zgodzil się piec na świ~ta eiasto dltl pułku 
kurhiskiego Qez pozwolenia, tej organizacyi. 

Baku, 7 maja. Wcroraj zraniono dwóch dy­
rektorów fabrycznych: Daduszewskiego i Sobole .. 
wskięgQ, Obu jedn~k nie grozi niebezpiecżeustwo 
utraty życia. W ewnątrz parowca ,Książę Bora ... I 
tyński", ~ależącego do Towarzyst~a "Kaukaz i , 
J}t{erkury", byl wybueh, który wszakże nie zrzą­
dził znaczniejszych szkód. Przyczynę wybuchu 
przypisują zamachow~strajkowcówt którzy rów­
nież poranHiobu wymienł-onych dyrektorów. 

Berlin. 7 maja. Sejm pruski przyjął wniosek 
stronnictwa konserwatywnego, .żądająey zaostrze­
nia środków prze~iwko polakom na kresach 
wschodnich. Za wnioskiem tym polakożerczym 
głosowali konserwatyści, sQcyaliści i narodowi ł 
liberalowie, przeciwlw zaś wnioskowi - centrum, 
wQ!nomyślni i polacy_ 

i 

Apolonia z Podbiolsticb · 

Oczkowska 
zmarła w dniu 7 maja 1907 r. przeżywszy' 

-łat 88. 

Berlin, 7 maja. Biuro Reutera donosi, że ro­
kowanla w sprawie zawarcia traktatu francusko­

. Japońskiego nie mają bezpośredniego związku 
z traktatem rOl.!lyjsko-jap011skim, choć dążą. do te ... 
go, samego CHIn. . 

I ' 

I 

Wyprowadzenie zwłok nastąpi w d. 9 
b. m. t. j. w czwartek o godzinie 11 rano. 
z domu przy ut Milsza N2 22 na dworzec 
D. Ż. Fabryezno·lódzldej, na które, pozosta­
li w głębokim smutku mąż, dzieci i W)luki " 
zapraszają krewnyoh l przyjaciół i znajomych . 

Paryż. 7 majR. Minister spraw zagranicznych, 
,Pichon, powiedział do współpracownika dziennl­

ka "Temps", że Francya prowadzi z Japonią ro-
: kowania w sprawie zawal'cia konweneyi, która 

d80 u.owe -rękOjmie utrzymania pokOjU na Daleki!ll 
Wschodzie. . Tekst konwencJi jeszcze ostateczme 
nie opracowany. MinisterYtlm spraw zagranicz­
nych potwierdzilo, że celem rokowań jest wyje­
dnanie uznapia przez Japonię osobnych interesów 
Francyi na Dah~ldm Wschodzie. Chociaż przebieg 
rokowań jest ~adowałający, to przecież jeszcze 

i ..... ' ... I ...................... ~T~ ... , .... 

Wszystkim, którzy w jaki­
kolwiek sposób o,kaz~li, natą: 

współczucie w naszym ei~kim' 

smutku, składa.my niniejszem' ser: 
deezne podziękowanie. ni,e ryclllo będą ukończone. I 

Londyn, 7 maja Jak donoszą z LallOl'V, stu- l I d . 
dęnci hinduscy wywolali w Amoutsarze ro~ruchy ! .' '. Q rzeccy .. 
przeciwko anglil\;om. Interpelowany w izbie po- !. , 

slów w spra'wie rozruchów. Vf Rawalpin~i,. sekre- ł 663 . ' .... '", 
tarz 'stanu dla spraw ludYJ, Modey, oS}Vladczyl, I__.~ 
.2e ObeC~i-e. .porządek.prz~Wr9CQnO, wojsko spro: ponU ks. Connaught dla w~ęe~enia cesa,1"{A?-1vi' .13; .. -
w~dzone z lllnIch .IDlast . na pomoc wla.dz~mc~. pońsldemu orderu POdwiązkI. Na. dwormr kole. 
~llny.m o~w()la,no l że mema. ?bQ;WY powtorzenHl II jO. wy. m POW. Hali gościa: .kS •. w .. alU.,., k.S .• voun.:a .. ught, 
~lę meporządkow. . . .. . prezes ministrów CampbęlhBa:pnerman' i sa.1u·e-

i Teheran, 7 maja. Na plerwszem posłedzBmu, tar z stanu Grey. Z dworca pojeehal kiłąię do 
i ~e,dżHis~ premie,r .mini~tr?w ~ta.~ek przy~zekt u- Jlf,\.l u G1;l Bueldnghamskiego, gdaia. byl przyjęty 
1 zyc Swojego do~ wladczenw. l. włado.mDścI do ~: przez króla, poczam udal się ~o p~laeu- Saj~ 

Ił trwaleni~ ustroju konstytuC]]fi~g() l wpro~ąQZiQ James. Wkrótce potem przybył ta.m ,kt-Ql Edward. Tele Ulępsze!1I3o, z~~tosowan~ do typo~ ,.urza~dzeD ~o~- i Wręczy-l księciu order Lażni pięnv;:?P,t~Q,st()pn~a.: 
,o,," . .... .. • gramy , Sitytucy)nyc4 Europy, co do relIgII' i bytu ZyCH' Po ulw.P,Qzęniu przyjęc urzędowyclt,ką. F~fJ~J,Jłl 

.. 1 persk!ego, lVlilllster prosił o wybacze?}e. mll d~,- pozostanie jesz(~ze kilka tygodni w AngiH r ~wi:ed~i , P,ętef~ln;l,l·~.kięj, A~enę1i' Tęlegraficzn,ej ~ wnych omyłek i pr~yrzekt wJna~rodzlC Je g~rh .. I miasta prowlncyop.alnę ora~ angielskie ~ilstytUGrce 
i wlasne~ : wą służba.: nowemu nstrojowl panstwowemu l e~~ I wojsKowe. 

j syi. Wśród ministrów zRaJdowal się minister wot i . Londyn, 7 moja, W ~QW gwln· jl1t.ęrpel,o .. 
~ nr, stryj szacha, ks. N aib Ud- $ultaIl:e~ :popularnosc warw prezydenta niinistrów, 6zy rząd.. mil, za.rniar 

Pttefab~,gt 7 maj~. Prezes Dumy p~ństwo,.. Atabeka wzr ... sta. przystąpić niezwfocznie do budowy n()we~o wieł-
. wej, GQlęwlIl, nję p1l .prQązQ,Pl ~:ijaboięAs~wo Wasayng'on. 7 maja, We,dług inrorm~..:yj, 0- kiego pancernika. wobec oświadc~enią, ks, Bil,lowlt 
W~ełkanocI.le do Cars.lqego S~Qlą. trzymanych prze7, departament 8pr~w zil.grJ.Jlicz- ; w sprawie rozbrojenia. Campbell .. }3a,nnelfman od .. 

"ter.burg, 7 maja. ~r~ . Lew Tołstoj zdrów. nych, pomiędzy Meksykiem a Guatemalą na.stą- I powiedzial: Re;ąd angielski nie ma zamiaru rQ-
Dzis pr~JbJł konno do TnIy l konnQ powrócił do puo zerw~lłię stosunków dyplomatycznych z po- I bienią trudności innym mocarstwom tf4k 8am~~ 
Jas,p.ę,j, f91any" wodu odmowy Guatemali wydania }feksykowi ge- jak rząd niemi'ecki, i oświadczłt!. ~e mo~~ mÓ'YJc 

, JO,~w.J7 ,Qlaja, D~~s d1l ~ltJi}d!l tytuniu. n~rą.la L1my, QsI~9,rżon~go o zabójstwo w Meksy- O sprawie wydatków na u~bl'oJenla WOJemle Je­
na ~L Neglinnej wszedł meznany człowiek i za .. , ku byłego prezyden~ Guatemali, generała Ba... dynie w porozumieniu ~ parlamellt6fll i ża jego 
żądał pieniędzy dla. 3tllą.rc~istów. Kiedy zawola" l riUąSa. I zgodą. Dalszych wyjaśIlieńco dQ p1,'ugra}Ug. bu," 
1!0. 9 _pOąl~C, zaC,ząl uci~ka~, przyczem, .strze~~!. d.O !. BerUn, 7 maja. B.ylegQ .wiGepre~1denta pa~ ... ł d?wy o.l\rę.tó~ ~ ~wiąząnycb z tam W"Yd~tt. QW r~ąd 
sclga),\clch} zabl.l szwaJc~ra hotelu "Rosya l 0- i lamentu niemiecldego, J\:ęmpfta} wybra.no ponownIe ~,moze udzIelte. . .;' 4" .i. 

stateCZnl~ ~a.m ą1ę ;~tze]~ł... ,'., c. .ua tę godności. T·'·" .' t PrZ8CI·WZ· 'ar"racze 
.. Jll~",\7 maja. V! pIerwszy .. dz!en $,Wlą~ , Londyn. 7 m!1ja.~ Wczoraj wj.e~~oręm _ Pf~ybyl owar~ys WQ,. '," .. ' ·T,L, .. ' . . 

Włł~l~l~JĄP~Y .pa~~r zms~a.~~ył~80 domow "!Ię .~Sl ; tu książę japońsldJ. Gl1szyroi, w celu :r~Wlzytowa- prosi o ~bieranie odpadkbw. 
Ru~sk~Je 1 ofJeązn.e: PłQAU~ n)la~tęczko Nl~rnlSll'. i nia w imjeniu cesarza japollJkiego krola Edwar .. i, . .., .. 
D~lębuc~ ~a dz~el.~l.lcą pada pastw~ p~o~le~u~ ! da który jak wiadomQ, wysIał w r. z. dQ Ja- 392 BIUro, Cagłelmana 72 • 

. ~~~~~lm~L Wl~re~pkwp~wo~ ~'~~~'~_~ __ ~~~~~ ____ ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
Ułf ~ebranym w Ma.lina so<>yalistoijl Fosyj~kim 0."0,. WIA··. D.OMO· S' C'I R,ODZICÓ'#'I WYCHOWAWCOW .. 
pr~eje6haę p:F~BzDanię ;po drodze na p~ludll1e. • • 

lODOQJlal1, 7 ~aja. Socyaliści r(}sYJ~cy' przy~ Z początkiem roku szkolnegQ powsta.je w Łodzi VII Id&~o-e u~lal._. polski. ,g ...... 
byli tutę,j' wczoraj wie'czorem' i zaroierzaH J~chaG ! Z1IJm dla dzi •• Qząt .. - Vdział W!nOSl rub: 50.. .. ' , 
dą,łęj pr~ę~ ~oł>ęrg, ale toW;tfz;ystwłlo żeglp:glod~ \ . Informacyi udzielają i zapisy na udziały przyjmuj, (do dma 1ł) M~Jł.\) nU~J p~Q.p~QQl ~oaio-
Inówiły im z~brłłnia n~ parowiec. RosyanIe z tej wie komlsyi szkolnej: _ E" Brinkenhoff (ul. Czerwona 4), 8~ G'uQho •• If!CJ (ul. Dz~?ln~ 4), 
p~v;1~~ryu.y og.roczrli wyjazd i mają: zamiar wy na.. Z. G~ęt~~:lt1 (Wólczańska. 55), JłJ Qp.llo,.ski (Nawra~ la)~ ~. HandeI5m_ .. (~r~eJaz~ 6-)" 
Ją0 QSQbIiY parOWiec.. .... M&j,,',*,ski (Dworzec k. łódzkiej), Da Laodo-. (Zięlon~ 17), Ell •• ~markD •• (P1Qtr-

,iC)Płł~błga.J7 majit~ D:i:isJaj W poludnie 80"" kowska 59)7 B. Oku.~kG"KGnalPze.!dla (Ziejon, 8), Pll R.!,~łlt!łl (Złelona 11), r. ~ 
cJąHśęi rQ.sYlsol wljechąli prze2; Korrtlr i Er~.. niełl. (Krótka, 8), S SUbę~~.łęi .. (SpaO,ęrowa, n,. "II, 5,ła.loatu (SkwerQw~. 18),~ ..... 
berg dp Ang1ii~' . r..ąJćko (\Vidzew~ka 86), H. Słerlingowa (CegIelnlana. 36), E •• łr~.leokl (Dluga4(J.\o.. 

OhrlstJaui., '1 maj~~ SOCJaliści rosyjscy wczo:- S.i.rcz~.aki (Targowa 34), •• ~abQ ..... k. (ZlelQua 3).. 



.:ROZWOJ. - Czwartek, dnia 9 m,:;:" 1907 r. :. 10"0 
==================,. 

ALBUMINO .HENNEBERG1\ 
.; Meble or~eehowe i dę~owe, za.raz do 

sprzedania. Balaty, ul. Zymera 23. 
_ 001-3-1 

PierwszJ i jedJIlJ krajowJ przetwór odilW&Zl, ni6Zawierają;Gy zadnych składników sltlHj~mych, 
Najodpowiedniejszy pokarm dla dzieci, nawet w w'i!Jwcześ.n.iejszym okresie życia, mogący zastąpić mleko i \1 

lUBe pokarmy. Albumin.oza. wplywa na szybki przyrost w3gi, ułatwia. ząbkowanie i wZffi'i1cnia mięśnie i kości, UBUWf1jąC \'1 'u,!} 

sposób tak bardzo rozpowszeehnionł\ krzywicę (choroba angielska). Ja.ko pokarm najłatwie.j strawny i bl!.rdzo pożywny, Albu· 
mlnoż_ nadaje się również dla osób wszelkiego wieku, osłabionych. długotrwałą chorobą, dla chorych ne. blednicę, niedokl'wI, 
stośe, grużUcę l wycieńczenie z j~ktchko~wiekl:Ht,dź powodów. Będąc pożywieniem nader smaer.nem Albuminor.8. na.dt'l.j:~ sIę )a::.:o 
dó4.aiek do ,wszelkich potraw l napoJów. Pole,coDa przez warszawską Radę Lekarską Nr. 7376. Canakóp 40. Ządltc we 
WUfsłklch aptekł\cb, składach aptecznych i większych handlach kobnialnych. 6n9-25--1 

J.eneralny reprAzentant na Królestwo I cesarstwo SI .. Siiudak., Wfirszawa, ~o:i:a Ni. GO. Telefonu M 99.12 .. 

m róźnłey ~~~ówrK ~ll~M~y7°;i::A~~EC·~i~Hzem I ; 
bez nakłada kapitalu, poświęciwszy jedynie minimalnie energii, pracy oseM- \~ 

. stej w cz'!t sie zwyklyeh zajęć. t: 
Osoby życZące skorzystać z tej korzystnej propozycyj, mo~~ o-tl'~ymać 'lj 

BEZPŁATNIE prospekty. Adres: Dorm'l banką).Y "Z,ACH.lIUUJ ZDA .. .rt~ 
.OW". Petersbur-g, lIewski Pro.flS1Jjeld: 28.. 664 t:$i !.. .... MM łłiRłWIIg, .R~ 

Z D 
Bantu KnDi~ctie[o L~d~tie[o 

Drobne ogłoszenia. 
A 'A A A A A NauczycIelki wyż-
e·' • • 'szego wy ksztalce­

nia~ freblówki muzykalno, cudzozlem.ki 
z szyciem, na miejsea stale i kondyeye 
letnIe, poleca Biuro Ro5clszewskie.i,Prze~ 
jazd 14. 834-8,--6 

AAA AA Nauczycielki z różnym sto-
, pniem wyksztalcenia i róż­

nej narodowości, freblatiki ze sloidem, 
muzyką, na posady stale i na kondycye I 
letnie poleca Biuro Arlet., Piotrkowska . 
92· 822-10-0 

A A A Akuszerka l!'. Multtrska, Kon- Ił' 
• • • stantynowska nr. 22, przyj-

muie zamówienia pań, spodziewaJących. 
się slflbośei. 81O-k.·-7 I 

podaje niniejszem do 
. maj a, r. b. ogólnem 
. kiego postanowionem 

AAA PraCOWllltl. sukien, spódnic i l 
Ii\ • bluzek. Wykończanie Btaran- ! 

powszechnej wiadomości. że na odbytem w dniu S ne i punktualne. Mikolajewska nr •. 35, I. 

zebraniu akcyonal~yusz6w Banku kupieckIego Łód.z.. mleaz. 11, prawa oficyna, 11 piętro. 
zostało wypłacić panolu akcyonaryuszom: 357-d.."...19 l! 

, A' Potrzebny zaraz inkasent-agent e-

5 dywidendy · nergiczny z kaucyą· Ofarty "f11te- I 
{) llgentny w adm. "Rozwoju". 98'3·3-1 i. 

za rok op$xacyjny 1906 od akćyi Banku Kupieckiego.! DZiSiaj rano z' mleszln\llia rrzy ulicy I 

Na mocy tego postanowienia kasa Banku Kupieckiego Łódzkiego! Glówn;':\j nr. 63 ID.·26 WY8zedł chro- I 
I ' piec trzyletni, ma na imię Wiktor, ubra· 

W Łodzi wyplaeae będzie za kupony ~~ 19, i 20 od akcyi tegoż banku ny w czerwoną suk!eilkę biSth:.rwwa" 

r" ·ubl.a 1'2 kop. 50.', , niebiaskie pońezoszr{i; i d9tąd nIe 'Wrócił. 
R9dzica p.roszą o zfHvindo1Ąieute pod po· 
wyższym afłresem Janezvkowi.:). 100 ... -1 

poeząwszy od dnia 11 maja r. b. D0 ~przed~nła szafa dębowtlo dQ rzec~y, 
Do kuponów p-rzedstawionych do wypłaty winna być dolączoną. sp.e- stóŁ Ob:rągly do rozsuwania i wózek 

(ryfikacya W dwóeh jednobrzmiących egzemplarzach, -ułożona·w _arytmety- do han l1 1u, mocny. Karolewskl\ nr. 9, 
ezn}m porządku. I Czamań,ka. . '976-3~1 

Łódź4 dnia 5-go maja 1907 r. 666-1· ,Do Sft-rzedanła zaraz kołyska. kl1kob-______ .....1'---..,;,;;;.---------------------- jewska nr. 27 m.14 1001·-3-1 

Duży ogród 
. zwany 

".Leśniczówką" 
(Waldseblogschen) . 

prlY ul. Milsza, wraz z budynkami jest 
4. wynajęcia. Wiadomość Przejazd 5, 

;.11 woiuego. 638--· 3-3 

W Zduńskiej Woli są do sprzedania 
PJ ... A.CE) różnej wielkości, za różne· cen v, 
oraz cale posesye z budynkami przy· uli· 
cach pryncypalnych, w bHzkości kolei 
i dworca drogI żelaznej, na warunkach 
przystępnych lub na wyplatę. Wiado" 
muść n p. Wkadyslawa Kisielewicza, bu­
chaltera Tow. Kredytowego' w Zduńskiej 
Woli. 671-3-1 

r.""'"'·r~llła wyprze,d .. az! t'o zwinięł~lU sti";;Uf 
wyprzedaję w mieszk1'..uiu guńki; $er .. ~ 
dald, czapeczki zakopi~ńskie, I;m1Z 
kapelusze, czapkf, czapeczki letnie i 
towary Betnie - niżej ceny l{()s.?:tu! 
Adres: E, Aifer, Piotrkowska 64, dni-

U· gie podwór;.~e, na pra.wo. parter (O.stR' 
t,ni~ wejście) fr72-~3-1 
~. ·_·~~a~I!P-2lM;W=. ~~ 

Antoll~ MAHSZAŁ 

WAllNER K~UCyoDo:wane biuro K~- l 
------ ml80we 1 RekomendacYl- l 
ne, Warszawa, Rysia 5, tslefon 18999, i 
polecA osoby pracujące w nauce, btmdlu, l 
przemyśle,. rolnictwie. Nauczycjelf, nau- l 
CzJelelki, kasyer&w, 'buchalterów, kores- I 
pO~d&.ntów, dYl'. aktor. ów, administratorów, 'I 
agronomów, leśników, gorze.lanych, tech,· ' 
llików, mł\gazynierów, inka.sentów, woja· II 
żerów~ llrowjlorów aptekarskich, ogl'od­
nik-óW, ehmielarzy, oticJftlistów do cukro· l 
wul, ekspedyentów, ekspedyentki, biu- ' 
rzystkl, bony różnych IlArodowości, och-
mistrzynie, ochroniarki, felczerki i t. p. to' , dz' 
Na żądanie kauCJe, poważne refel'encye. 

166&1'35 

CIECHOCINEK ,ł PiotrkOW8~:'_1,:.J ,.)_~·.1.·_4_'.·.i.l) 'PellSIOD1\t",Za,chęta", obok kościoła, He- v:,,";. .:.; :... 
leny Prawd'Zic-Kucza,lskiej, miej scowość I' __ 

_ .najaucbsz8, wygody wszelkie. Pierwszy ! tę iIiiłiW . W4W 

! .. - tańSZY.. . 549-12-5 I Pracownia Gorsetów I 
Od.padki wełniane. -'1 . dawniej Mikołajewska 53 .: 

. .SkUP .. li .. J.'ący" od~adki. d. amskie .SUkna_

1 

pr.zy!~!~~!~lln~~~~~~~~ .. ~KłEJ I 
:~ leuue kamgarny l t. p., szuka .Jeszcze ,,_. • 
: jOOa~ ;}ubdwóeh agentów do zakupna lOi::> PlotrkowskaU5 m. 6. 
;"na ·Berlin. Łaskawe oferty pod "C. S. 
'. 701".~ . 665=1 

-Dowi;mdęci~- zaraz 3 r~okoJ~)Z kuch­
nią za rub. 200. Wiadomość Cmen­

tarna nr. 12 wleantorze 1002-3.1 

D·o szycia panienka (podr~c,ma). pilna 
- p,otrzebna. Ul. "VV ólczańska nr. 9 T 

mleszk. 17, 996--4-1 ~ 

Do kr~wiecezyzny potrzebna zdolna 
panna, zaraz. Widzewska 81 m. 21. 

990-2 -1 

D~ wynajęcia 2 sklepy i pokój na nl. 
Zslazlłoj (za Wodnym Rynidem). Wia· 

domość Kościelna 3, u gospodarza. 
998-2-1 

Kupię szafę używaną do. rzec ty , Wia· 
domość w Administracyi "Rozwoju"', 

Przejl\zd nr. 8. SU-a-.tO 

K· upuję używane pianina. Łaskawe ofer­
ty pod "Używane pia.nina" składać 

w Adm· ~Rozwoju&. 706-1033 

Letnie mieszkania przy . stacyi G~i:kó· 
wek i Różyca, las, pfl.rk i kąpiele; od 

20 do 30 rb. za pokÓj z kuehnią - u Sza­
ra w Różycy. 903-4-4 

L etnia mieszkenła z wl:lzeJkiemi wygo­
dami do wynajęcia nad Pilicą w po­

bliZu Spały, posród lasów, o ośm wiorst 
od stacyi kolejowej Tomaszów-Rawski. 
BHŻ6Zych informacyi za.sięgnąć możn·t!­
przy ul. Zawadzkiej Ni 24 na pą·nsyL 

858-4:sś--i~ 

M lody' czl:oWiek po~zuku~ pracy inka­
senta, ekspedyenta lub w kanturze. 

Łaskawe oferty proszę n~dsylać do."Roz­
woju" pod "Praca"." 981-3-1 

M arya Wilkoszewska udziela lekcyi 
śpiewu l gry na fortepiemie. Osoby 

niazamożne, obdarzone wybitnym talen­
t-em korzystaj,. z ulg w oplacte. Wf­
dzewska nr. 36~ . 8764ws-3 

N iedrogo robię suknie, bluzki. Prżejftzd 
48 m· 11. II-gle piętro~, 161l-r.-116 

O sob~ inteligentna w średnilliwlekll, 
znająca się na, gospQdarsłwle domo­

we!'l i wiejskiom poszu kuje zajęcia.. MQże 
byc ,na W-ylazd lub zastępstwo. Wiado­
mośc w Administra.cyi "Rozwoju" pod 
literami "N. G." 962-3-1 

Od l-go . lipca jest do Wypuszczenia pie­
karnia· Z dwoma pokojami. Balaty, 

ulica Ktelma nr. 2i, u Chrzanowskiego. 
913-3s-2 

O soba samotna, lat a4, inteligentna, 
znaj.-\ca się na gosPQdarstwle domo­

wam, usposo~ie~;!\ lagGdnego, cierpliwe­
go-szuka Zt\J.ęei3 zao~iekow&llin się cho­
rą osobą lub W wieku starszym do towa­
rzystwa, może na wyjazd. Łaskawe o­
farty w Administracyi: "Rozwoju'" dla 
"Maryi A." . 966-2.-1 
-pracownia sztucznJchzębów Boleslawa 

JU8zcznk!ewicza. Pańska nr. 75 m.5. 
, 814,-:30.-6 

Potrzelma ze.raz staniczarka do praeow .. 
ni. Mlkobjewska nr. 39, parter. .' 

1000..;..3-1 
-P-I;) t--r-za...,.b-n-e-z-n-r-az-z-:d~ol:-D-e-p~r\:-:n:-:::n:-:::y:--::;da pra-

cowni sukien E. Czajkowskiej, Slda­
dowa ]i 21. 992,-3-:-1 

Potrz ,:.bna buf etowa z poważnemt· teko­
meudacy:\mt do cukierni w parku. Mi­

knlajewska. Park. 1004-2-1 

P'IaC(Io sprzpd!t.uia za 1000 rubH. Wia­
domość Wólczańska 91, m· 2. 10046.1 

P"otrzebni zaraz Agenei z kaucyłPr do 
chemicznej pralui i farbiarni. N:owe­

Cl1ojny, ul. Cank:e nr. 14. Pierwsz~nstwo 
mbja" o bezmml w tym fdChu. 99:>-4 1 

Potrzebni ludzie d.) ". sprzed&ży gazet, 
ne. tygodniówkę, kaucya rb, 4,' l'lotr­

lrow>:ika 18. . . 977-3-2 

PQtrzebny zarft.Z sublek do ztt.łclaQu fel­
czerskiego. Piotrkowska 240 .972'4:"2 

Przybl~kH.I· się pies, wy~eł blal~ z żól­
temj uszami. Odebrac go mozna na 

ul. D~lelnej nr. 5 w zakla!iżie fryzyer­
skim. '.. . 982-.;:..3-1 

Pókoj dla. dwóch kawalerów przy ro­
dzinie z cal:od~lenn~Dl utrzymaniem 

d.Jwynajęcta.. Widzews. 86 w oficynie 
. m· 42. . 985-3-1 

Potrzebny zaraz. roznosictal ~szewc) 
Z kaucYą, 'Vladomość W Administr8.­

cyi .,.,_Rozwoju"'. . 91.'i9 -3-1 

PoIr,~,,')ony n8kladac24 do drukarni "Roz-
woju'\ Przejazd 8 000 

-8- uiwie,-bluzki, wszelkie ubiory damskie, 
dziecIn ne, ora.z bieliznę przyjmuje. do 

roboty llraccwnia Maryi ZofU. Wólezanska 
nr, 97, dom Marcwkowskiego. 418ś24s16 

Su~mie i kostyumy robię podług ~8tat­
n!ej mody; ceny przystępne; tamze po· 

trzebne uezenice. 'Vidzewska 127 m, 18. 
.: 953-2ś-l 

Sklep kolonialny do sprzedaJua. Ul. G1ó­
wua. nr. 9. ' 999-3-1 

Sklep z mieszkaniem do wynajęcia.' Ul. 
P~ńska 9- .' ,934-i)-1 

·u' kończywszy PolSKie Szkolę Hanalową 
w Łodzi, poszukuję korepetycyi. Ullca; 

Główna 38, m.14 .' - 24:75-d~4 

z' aginęlo AWiardeet',Vo, wydane . przez 
ZrJl'omadzeuia mftJstrów tkackich na 

jmi~ Leopolda Scharfen berg~r~,l1p'rasza Si, 
o łaskawe zlożeni~ w Ad,mlDIstracyi "Ro­
zwojuli.. . 986-3-1 
·z--naleziono w piBttek POJ?0l.I!0rtmouet~ę 

z pieniędzmi. Odebrac ~ozlla na ~ol­
czańskiej nr. 123, kantor Oskara Mlksa. 

983-2~1 

Z ... aginąl paszport' na" imię Weroniki 
Pluta, wydany z gmmy Dobra, ,pow. 

brzezińskiego. . 960-3-2 

Z3ginąJ: pa$zport na. imię Antoniego 
Truba, wydftny z gminy Dlntów. 

. 001-3-2 

Z-agtnąl, paszport na imię Władysława 
Sikory, wydany z gminy Kościelac, 

. . 970-a-2 

Z'llglną1:kWit OQ' paszportu na imIę Jó­
zqfy Demalskiej, wydany z .. fabryki 

Rozenbtata. ,961-3-2 letnie mieszkanie. P., ~o-wroele z zagranicy 
otworzylem Dla pragua,cych spokoju domz'~6ir~-' 

Maszyny 2 prawie nowe~. bębenkowa i 
pierścieniowa t maszyna za 20 rubli. zaginąlpasZPor1i na imię Mendla Apel-

Dzielna 28-2 951-4,-3 bauma, wydany z maglstr. m. Plocka. 

P · SI ł k dem. wokolo' las, do wydzterzawienia' na racow' n' I" . . o· ars'ą lato, Rzeka w miejscu, 4 wiorsty od 
. 't stacji kolei Łask. Wiadomość w Admi-

; prlJ ulley PIOTRKOWSKIEJ Nr. 108. I nistraeyi .Rozwoju". 64:9-3-2 
, P~eeam mebl-e własnego wyrobu we I 

WSZystkich stylach. klasyeznych l najnow- D G Id 
ii]:. t~.880. · nw~:.·~~j~ntZ:6~n~ż Ob~~~! r O maD ~ 
~" f . w .kres stolarstwa wchodzące. I • . 

Poleeam$łę łaskaw-ej klienteli. 

... łł Z tz";::m ........ I powrócił. ~702-l1 
." 

Magazynier, obecnie w miejscu, w sile . 997-3-1 
wiek~ władll,jący polskim i niemiee- zaginął paszport 'na Imię Józefa Komo-

kim językiem, z powodu zmiany interesu rowskiego, wydany z gminy Tra,bskiej. 
poszukuje pasaliy, powolujący się na ~84-3-1 
świadectwa i rekomendacye Oferty pw·. Z"" t\g'lllłl P t im'ę A ol n· Wil "zę składać w Adml'nis+rac111' "ROZWOjU"; "t l1szpor na lp o u • 
., • J w czynskiej, wJduy z gminy Koźmień, 
pod lit. ~A, K." . 967·- (-5 -1 :l POWIatU. sleradzk1f~go' . 1003-3-1 
M aszlnę ,"bębenkową 1 pierścl6lHOWą, I r» 1ubl0 za fatygę otrzyma, kW zLi"'jdzle 

maLO uzywaną Singera, tanio sprze- :;" od l-go lJpea. dwa pokoje kawaler­
dl\m. Ul. Zlata. nr. Zł m. 52. 9.14-36-2 ~ s1:ia w dtlbrym punkeie, słoneczne, z WO • M a,giel do sp~zed&nia w dobl';pn s t <1.uTe-:t dą ,i .zlewem, Ofe!ty sub n1)wa pokoje" 

Niska }i 1, sklep.. ~9·3-·2-1 .~L .. W ..tdmta. ,JtoI-WQp.J". 116-ó-i 
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tJszysthim osłabionym, wJcisńczoDymł 
zdenerwowanym i pozbawionym ener~U 
tygiowej przywracA sity i chęć do żyCla 

TO E B UERA 
'Jłoc:hlebne opinie więcej niż 5600 lekarzy 
l profesorów. - Dostać można we wszyst­
kich aptekach i skladach aptecznych. - Wy­
strzegać si~ bezwartościowych naśladownictw. 
Prawdziwy tylko w op~!towaniu rosyjskiem.' 

{j 

BtośZnry gratis i fmneo wysyła. 8. Karc:t...,wski, Warszawa, Nowo-Sena.Łorska ł. 

-~~~-
Kompletni-e urzi\UJ<}ny 

MAJĄ TEK ZłEISł1 
20 wł6k, z . lasem, rybolqstwem i za­
gaj ni ki eIll ..,-spr .. edam . 3I:a"~~'-"r 

Położony na 10 wiorśeie ·od ~~" 
rza ku Piątkowi. , 850-5~f: 
WiadomoŚĆ " ouk1erntW-go:J[, 

UldchsaJ Piottkowska 97' w' iŁod~i; , 

~~**~*~* 

M. 124. Piotrkow1~i= Tischera M. 124.1 Dr. H. Rosenthal 
• • > 'Ch ... \ Choroby wewnf!tflzQe i dziecięce 

+_. .... P"er.sza .. zeaclań_ka Leczgnca j (ap. gorączkowe, 3E.k.~neJ ' 

ohorób zębó •. i J~my. ustnej 'KoBstaotyoowaka 7. 141G-r-80 
_ otW'tLrta. od 10 rano do 7 wieczór. Konsultacyn. 25 k. t zęby i Gndziny przyJęć 04 9'-10 l od 5-7-ej. 

. OP sztuczne od rb. 1 kop 50 1 wyżeJ. ===== 
Reperuje i przerabta,2Ięby s,~uezne, 1613r60 Ch b 

. orD y weneryczno "l"ubU kOSf.~ują apodaSe z ćl.t-... ~ 124 Piotrkowska. dOm Tiaohera, N.,o 124 Ił' II ' brego kamgfJ.fUll. Ubranlę ~ •• 

-"n!i:-r'- "L' pr·yhl· ~1rtPlrOn' "D H-'-I ..! \' mOCZ~'C~;K~ S~~ia ~~~k::d·r~~S;t~~~ 
II • uU ilU fi. e man Dr:o~~~::::: :: rnt ?f@:~~~ó~~1ifi~ 

Choroby .korne, -en ... ,,- SpeoJ'aUsta cBl!orób uszu, nosa, Dla panów od 9-1 1 od X-9;dla dam po niskich cauach w: oddzła'! 
czn8 i. moczopłciowe.. . krtani li. gardła od Ej-S po pol. W nledzi~h. od 9..-11 ! l" lnąskq' u: "".' 

~~uj;IOiUi1~p·p::ła:,~.w ln~kNI~1. :~2::;;j I pr::::~':j~-!!'::I~::~:~:~;~~ °od 8.-...6
s

P
O pol s., Z'" .' . :1'. 'T' KI

1
N
l

4:1
0
'4.'7 'I' ~~!~api=t~:':-:"::' . 

ca O UflAlOWa r.·.· . . .: r . W&l'Sz.wa, l\Iąr.wI<, 130, 

Or~ l .. LACZKI ,~~~~t~~i~};!!n!~a!k~!! i ;~;~~o:!Ó;:~~:~~~~~~~~;:ji' Kawiarnia "S~faria~ 
KOll8wtyoowska ił ' , I' fl'"limuj. od ~ ~o 14 .. ro.... '. ... POŁUDNIOWA Nr.20,.. . 

.......... , .: dróg .~o. C,ZOW.lI
Ch

j SkÓ.... ! PiGtrk::.~~ .. e-i3~~ez(tremi331r99 "r,·.. łfI " n r1 I L". I·C '. '1 4o,~.~'e. o ~ '. A .0 .. y. ~ 4-:::' ."8 i _,enepJ'czne. ' . U I .1,:1 łBY Il a I· Ś n I • d a n ł. J lita I. c li • 
. PtzJjm~j-ęod.·g~f8~--1 r~110 i,od 5'7'8. D.r. A, Gro' 'SO' laik LekłU"ll: szpitale. Anny MaryL '. . ' od Bił kf}p~ł~" ~~ł;"l. ppl" od'4-5. ,', 1 070-r* 33 . . "'.' ·ł' Z. . d k 41 I 

po.rocl. . a ... a a • KI'" do . tmladania Dr.: JELNIC KI powróc~l Przyjmnje odC':'':i~J ratlef\d ~6 po p. aWlarn. .. Jpl/llilll1ll1ll 
i '. ". ul. Andrzeja 7. ul. Zielona .N2 5, 536 ...... 10-9 Mlkol&j&W~kA :n~ 22. " . 656~ 

CIBoro_v skćl-ne, ... neryczne i Choroby skórne, wene •• yczne Lekarz szpitala Anny-Maryl . ' •. '. . , ,t ". .' • 11r ... , I '~ 
, moczopłcio.e. Ok" Z d .. 

?Męt1~.:al~,\~~ł>O poł.; l~I!~~~·i~ Od 81/.~1~f.Ó~, !"!8C~?,!~c:;ni. łH r.Ar . Goldeouufg . aWla omł8m~ . 
.. d W d' •.... Mam la8zelyt zaWiadOll1~ ~'0łJ1. 

K a ,~~ ~o~~ ~h~ nIe ziele 11:~i~:_~1~ \ ul. Wldz8Waka l06A (kolo GłówneJ) I ~ watęU miasta Lod~j, '. te', Oł, 4'iił','d~I .. 
D'. '-'~'gl"ll fi 8r

l
". ar'''UI' 11' choroby dzieci i 18lłłłtrZne sIejszego otwieram kantor ...... 41--.. ·.'.'~ .. ' ..... ~ .. '.'ł4..-.~'" • 'hi Al I I IN Ił li i D fi S ~ .. ' . cegiel w ŁodzJ .' P'fZJ ultCL, ~1\W'Ad~~lftJ 

r . onn~n: ~f[ ,I Od g. U .. eJ do l-el i od6 do g'6l \''1leez. nf.28, Z m()Jej fałn-J~ł'W.~~19sl~~· 
..... ob' kobieoe i Altu.zer,. '. . . . w nłędzte,.le l ŚW'lę.\8. od 11~1 do S-ej. . ~., Kptor Q~w,.rtJ .b. ę~ji ~.' ~zten~., Ul, (I;d; ...... "'1f;P ... '. 

i Pio$rkowSka. 121 •. ; 205-r-B3 : dziny l-ej do godziny .6-6j ,poP~4ąhl. 

PrJJjmu)e 40 11 rll.80 l od ~~~1~\ i ebO~Ob;Y. s~ó;ry, d~ÓI.I'. mo- Dr' " Fa' II"k's . S .. kus·le. lic' lit. 6il ..... '-3.. .~. łI .. ~31f1. I ... ~}I 
ezo"W"ycc'EG~ELNifN7r:znYCb • . Ik · . i Po~' Ó' Jf'1 flłłnhm'ą'" 

Dr.' A~ , STEINBERG (wejśc~e od nI. Wólc~ńskiej) . Chor. oby s o.rn. ' .. ' .,w .... e. :n .. e .... r ... y .. ,c .. ~. Da .1 ,... .... '.' .A.U UH .... '.' , .,' BenedyktA 3, " od 11-1 i od 4-71
/ 2 2ł6-r-70 I Andrzeja . la.. . , . ' .... " . '. . , 

rulAD, ORTOPEDYCZNO-GIMNASTYCZNY I ~rzyjmuje od 4-8 wlecz. W nt.e~złele l . w dObr.Y Ql pUIl:k~ił) od .1·;Jł .... aj.'. o' .. o .. ,' .. w. YU .. '.8." 
~~'lt~'i~IIr!:;~~~f!u::&::~o(':ib~~~~, Dr. 1. Grabowski swlęta 04 s· 10 dn 1 po. poł~~'~d_llI'8 l ięc.!a:, Wia..dQmość· w' A4. Wip." .. tJ.'. ' .. 11.1.iJr.; .. d.-

el'e.ktry.e~ .. ln.ośełą (usuwante'wlo8ówtwarzy .... C .. oboróbgardł •• no.ai ...... i"" '. r WOJU.. .• h ą: r#'F;: 
z, POUltreĄ $l~ktrolezy). Gabinet Roent- przeniósł się na. ulicę f... GabiDatlekarski dla chorych ; . .', i hE .> ( ~.. !~::r;: 
geno •• ki (leczenie promieniami Roąnt· • tłA li N C Ó C! D Ił d SChOB .. e h geaa .Xęl~,., lnnu.'., favns'u 1 t, p.). . . awpo nr. m., WENERVCZ, . y H I SK RNV.. H . r.:·,- '8·; ;,;;,. '., '8. te ' 

.....,. 128~r60 m-eia brama od rogu ul. Piotrkowskiej D B. Ii .. 

D· r""", Mi' -t' t~I~ta' e~t ~P~l~~: f~~~:an'~1 ~od1Y;;~::~ ,. Przy;::~lx~~~~-;r:8::~ LekWCh~robtdzl~dZIee' 
. ,.... w niedz. i świ~ta od 10-1 l od 5-61

/ 1 w. 1 W I OZ EW' S· .' ,i, - '.', ... , . Dr. Rosenblatt ... Por.ada50kop. . 486--r-17 ~:~::~~: .. ,' .' .. K.A:?\9 
:. . " ' •. 1..1' . 'd L i' ł naprzeciwko ogroda MtkOłr.fewskitgł Oh.oro1a' W8WIlttrlJiel nerwowe, 

JAl.z~a obęcnte prlj:. .1&29 
Plotpk ••• kiej .Ni '200. 
PrQhl1uje od 8-91

/, r. ł od 4,11,-:'61/, pp 
j ; 

BPeoyaliilt. a ohotób uszu, Doaa I'-aa a eeza .. OZ,. ł przyjm. ulg 0.4 S-.. 9 f.Q-O t· ad. ".-6 łłGlłeł. 
. i gardła ~II I n-, 1 1 I '_ .' 4i3-r ... U· 

Piotrkowska 35 1586-r·64 lf"f'lftU""1l1RIIg DI.J· ł. '.. ;.'"' . ..: 
przyjmuje od 10"":'11 UUO 15-7 po pol. . MlD li " '. I D . Osied1tlem się w tut6jszem mie~cle takO" 
w niadziele od 10-11 r. 12-~ po pot· wŁadzi ula Południowa • 19. I specjalista. 'eb.orób ikórD.J41l, .wen:erycz-

n· . r "'H Sznlllach~r Pokoje ;ojedyńczo' i wspólne. 08- I .J~h, płciowych jeborób .wlosów. ;Pr~,j" ,:. '..' n r J ń l nf M II n h a I Q ~ II łouienne utrzymanie wraż s 100141" I mUJę codzi.ennie ,od 84Q,·,1, w-i)p.ołwb.lfe 
. I· ~. . • U • U IJ li II l) ~ ! ::!e:mb!l.a. t, !r::~,d:!~~D~~. l~:r?e "1 . D r J 

od ał. do .8 p~li".·e· ~'.'· .• ·I. " ohop.br weneryoznei .kórne .. .T t' II 
. Nawrot Nr. 2. 01i:Ul~s-ta" ordynttj'~oy: chirurg Dr. ni- · ~ •.•. ......... ' 

ul MIKOLAJhWSKA 22 . K ••• oh. ginekolodzy' ...... ; '. ., "." 
Przyjmuje' od 8-11 l do 6-8 po pałud. przyjmuje od 9-ej do 11-aj raJlO I od l . J _'!.r!.It.,;. .1.'118.01.... i ulica SREDIIA:.,~ji~a:';~. 
pADłe o~ ~6. 6Blr2654-eJ do 7-eJ po pot . 14:67-r66... a ...... ł .. . ...... ,.~ 
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'&.6dzkie kupieckie Towarzystwo dBa popierania Sztuk pięknyoh. __ ' Dziś i codziennie: 

.:". .W~stęp pIfJe"·~t'jj~ .... ~~dl ... -y--eJhL ~ .. ltT,.-aÓ~-
·11ł- dla UIŚCI 50 k. Poezatek o godzinie 9 wiecznrem. Reż'1ser i aliministrator S D. BARU. \IV tych dniac,hrozpocznie w teatrze Apollo operet.ku. ruska. 476-d 

Czarniecka Góra 
uzd\'<łwisko przyrodolecznicze leśno- górskie, zaklad wodoleczniczy i letnisko, po}o­
ione W góraeh S-toK.rzysklcg, w śród przepysznych lasów iglastych Idealaewa­
rUDki klymatyczne. Woda źródlana. Nowozbudowany internat według współczes­
nych wymagań. Na willach mieszkania po 2 dl' 6 pokojów z kuchni.amt od rb. 120 
za cale lato. Hydropatyl'o kąpiele powIetrzne, s!uneczne, elektryczne, illilsaż, elktry­
zaeJa, kąpielesolanHowe, iglicowe, kefir, Imracya Oertla i Wek· Mitschl'a i t. d. ; 
Cltotlch umyslo,wych iz daleko {>oEuniętą gruilieą-u?;dro\Visko nie przyjmuje, Ca,. i 
łOtk. i. enne utozym .. anIe' (kuchnia dJetetyczna-Iecznicz8 pod ścislą kontrOlą leka.rza·· i 
kierownika) Wi''''' z mieszkaniem, kuracYł\ hydropatyczną, opieką lekarską ikąpiela.:- , 
mł. '. słoneezneml. l powletrznemt od 2 rb. 60 kop. dziennie. Kierowntkiem uzdrowi ska I 
jest:·rDr.W. Miklaszewski z Warszawy. Informacyi udziela za.rz~d uzdrowiska na 
miejeeu. . . 648-3-1 

Adreą:. Czarniecka Góra, przy st. flIiekłań kolei Iwangr",Oąbr .. l 

- MAGAZYN GALANTERYJNY l 
II Au Spodenkiewieza, KonstantYRowska 26 l 
I· poleca na sezon bieżący obuwie płócienne męzkle, damskie i dziecinne, Iii 

parasolki l laskI. Wielki wybór dziennych koszul kolorowych ~ 
z angielskich zefil-ó. w najświeższych deseniach własnego wyrobu. I 

II Ceny bardzo uMiarkowane! ł 
. Krój doskonaly; wykończanie nadzwyczaj sta.ranne.· I 

Szanowna Pani M. Kawa Sz. Pani sma­
kuje dziś wyśmienicie, ma o.na równIeż wyborny aro­
mat i śliczny wygląd. Czy nie mogłaby nam Sz. Pani 
wydać przepisu, Po.dług którego. kawę przygotowuje? 
A może to tajemnica? 

Alej: nie moje Panie. zawdzięczam to je­
dynie "Cykoryi Z obrazkami" i ttOykoryi I podkową/" 
którą można dostać we szystkich sklepach kolonial­
nych. Jest to d o s k o n a ly wyrób 

Włoclawskiej Fabryki Cykoryi 

Wielkie 
medale 

zlote. 

HI Bo1In~ &&-0. 

_ Przyjmuje się wszelkie zamÓWien1l'l. na bielhmę męską. 611-10-3 
:....;_ ..... ______ ---------------------- ~ Marki ochronne. 661-1Q-l 

«-

lnowI dz na~ rZ~K~ ilicą 
Letaie mieszkania familijne, oraz pojedyńcze pokoje; 
lekarz,,'" resta.uracya. Wiadomość Zielona II. 614:-6~3 

, . 

W niedzielę dnia 28 Kwietnia r. b. staraniem ko.legów 
malArzy i rzeźbiarzy., będzie o.twarta na dni kilka przy 
ul. Pasai-Meyera ~ 4 (w salonach W-go. Karpowieza) 

WYSTAPAC 
ś. p. 

. EdwardaGl~ajnerta 
alPtJsly.~'alarza. 

Zwiedzać nw-żna codziennie o.d godz. 12-ej w pol. do. 9-ej w. 
CruLa wejścia 30 kop., dla uczniów i u.ezennic 15 ko.P. 629 

. Codzienny zarobek I pb,.50 kop •. il wif!cej 
dla mężezyzn i kobiet, ktÓre życzą wygodnej domowei pra.cy na 
pośpiesznych pończoszniczych maszynach. N Raczyć się' roboty m ożna 
szybko bez nauki przygotowawczej. Dale.my wlasny matery.a.l i plu.-

; elmy gotówką. Odległość nie przeszkadza. Warunki wysyła bezpła­
:n~~;:; tnie, I~sze Petersburskie Towarzystwo wyrobów trykoiażowyeh domo­

. ' wej ·produkcyi. - Glówny Zarząd: Petersbul'g, WasiIJewskii Ostrow 
li 9 liBia Nr. 20-37. Filie: Moskwtl.; Pltt.c Twerski, Kozickij pieran­

.. " .. ltJk, dom 'T-wa Boehtusz:ll,ła, m. 239-37, Warszawa, Mal'szalkowska 
12.t) 37~ Saratów, uli.ca NHwlska Nr. 2 37. 382-d-19 

W.Krąkowski, Piotrkowska N 103, m.33, 
PRZEDS··IĘBIORSTWO OCZYSZCZANIA 
oM.. 'WJ.~"OW1Gh, 'fabrJGlnyoh i dachów Sl8towyoh j oraz sprzą-

, .. tanie mieszkań" biur i konserwa.cya, linoleum. 
. Wszelkie roboty powierzone wch{)dzące' w zakres pol'Zlf.dku d{lmowego 

· "",tOllłWłllę;"·po naderllmiAlkow&nej cenłe. 306-,r-16 
.''',' ,.,\< ''''''''.' 

8-tlasuwoCimnazJIlIIl POI~ti8 
J. Graezyka. 

.jpoQ.je-tld}··wJadom,ośeł 'Rodziców, że egzamin'y wstępne do pi.er:wszych 4: klas 1. klasy'! 
lł'.$ęPnej ;f.OZpoc_ąsię W czerwcu a do 5-eJ kl. w sierpniu r. b. 

, '.~pil( k~dydatów codzienaie ód g. 3 do 4: p. Ił. (Piotrkowsk8 1-21). 558-:;·2 

. do "aJ~~~~!a~ w ~!~s~~!~!! z bChnią' I 
~.'I: filii .. ' _.,10 ... &De, oraz .pokój z kUOlln. i,ą od l-go czarwcl'o. Wiadomość na I 
i ; 'miejscu w s~ole p. Dolewski~go. . 414:-d- . 

l , " h'4 "E 4 ee 

Vt",JociDf cRozwoju.>, :Przejazd 16 8. 

Do wynajęcia od (1) 14 Lipca r. b. 

LOKAL 
zaJmowa.ny do tego czaSll przez "Manopol" , na restauracYę, piwia.rnię lub kawwD.lę. 
Ulica Milsza. WiadcillQsć u właściciela, ulica Przejazd .Ni 14, w kantorze M. Łaski 
& M. Niteckt. 489-d-ll 

r d 
. Koła Pracnnikówdr. żal. Fabr. łódzkiej 

nlniejszem za.wiadamla, że do chwili oddania prztaz władze kolejowe przygotowywa. 
nego dla stowarzyszenia lokalu w gmachu ·kolejJwym z dniem 27 KWletnia·b.r~ 

otwiera swą kancelarye dla. spravy bieżących 
, . . . 'przy ul. Skwerowej Ni 18, II .piQtro. 

Zapisy pracowników drogi bez różnicy sta.nowiska (§ 5 Ustawy), ch~ąeych być 
zaliczonymi w poczet członków stowarzyszenia przyjmują się nadal w rzeczonej 
kancelaryj od 5-7 PO 'Dol. cod7.lenip.,. nróf>,7, ni~ri7,iel i dni ~w!ll,.tf)cznycb. 61:--l·3-ił 

--­....... 

!li 

FRANCISZEK ,GLUGLA Łódź, lel~!!~n~~7wa 28 

Reprezentant na Łódź i o.kolice, pierwszej najwiQ~­
szej i najlepiej reno.mo.wanej FASRYKI CYKORYl' 

Ferd. Bohm & C~O 
w Wlocławku ~::;'~'":;;;:.95:;;:' egz., od: '1816 roku. 

I 

P rzy zakupie eykoryi uprasza się p. p. handlujących 
i konsumentów o zwracanie szczegółowej uwagi na N! 1547t 
umieszczo.ny w· 'czerwo.nym druku w poprzek etykiety na 
każdej paczce, zatwierdzony przez Departament Han­
dlu i Przemysłu, który jest jedynym środkiem prze­
ciwko różnym wyrafinowanym fałszerstwom. 3al-1o-7 

w 

Łódzkie Muzyczno - Dramatyczne Towarzystwo 
~9 ............... I· .. " . 

z~wiadamia W-nychP.P. że zapisy na czl'onków i czlonkinleprzyjmufe kanc~larya 
Tow: "Ha~monia", c .0, ~ z i e n n l e od godz. 7-ej wieczór. Zapisy do sl.koły muzy-
czneJ przYjmuje śię Jednocześnie. . . '. 

. ~anów grających I1l'o rzniętych lub dętych instrumentach uprasza się o pręd-
kIe ~aplsywanie dla skompletowania orkiestry. 

I"iu~ycznym Dyrektorem Tow. "Harmani"" jest znany muzyk i kompozytor 
P. A. SONENFELD. , 

Kancelarya. Tow. "Harmonia" mieści się w domu p. Sellina, Konstantynowskl'o . 
nr. 16 (nl'od cllkternląp. Masłowskiego) I piętro; otwarta codziennie od god~. 7-ej 
do lO ej wiecz.' . 681-6-5 

Z dniem' 1 maja AKUSZERKA 6213 
wydaje obia dy i kolacye II-go/rzędu 

mleczarniaW. RYDZA,· i szczepienie ospy. 
MARYA KAMIlISKA 

Dzielna ]i 1.. 645-3-2 ul. Rozwadowska M 17 t m. 19. 

Redaktor i Wyda.wca W. Ozajawsld. 
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